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PÓłwy9ep Bałkański. Równocześnie Pester 
Lloyd, dobrze zwykle informowany w sprawach 
zagranicznych, i Polit. Correspondenz, która jest 
pismem półurzędowem, donoszę, że porozumienie 
mocarstw w kwestji ugody turecko-bułgarskiej o- 
sięgnięte zostanie w dniach najbliższych, a mo
że już i zostało osiągnięte. Mocarstwa zgodziły 
się na to, ażeby z ugody turecko-bułgarskiej wy
łączone zostały postanowienia co do dostarczania 
kontyngensu bułgarskiego na wypadek wojny 
Turcji z obcem państwem, i aby nominacja księ
cia bułgarskiego na jeneralnego gubernatora Ru- 
melii Wschodniej zaznaczoną została w ugodzie 
bez wymienienia nazwiska księcia bułgarskiego i 
bez ograniczenia co do czasu.

Do Polit. Corresp. donoszą z Cetynii, iż ks. 
Nikita czarnogórski napotkał wszędzie podczas 
objazdu dworów europejskich sympatję dla spra
wy wzmocnienia stanowiska Czarnogóry — ni
gdzie jednak, z wyjątkiem rosyjskich panslawi- 
stów, nie znalazł poparcia dla aspiracyj, mają
cych na celu pozyskanie pozycji w Bałkanach.

Rosja obchodziła w dniu 25. zm. tryumf 
swych zdobyczy w Azji środkowej. W dniu tym, 
jak donosi telegram z Petersburga, wkroczyło 
wojsko rosyjskie w pochodzie uroczystym do 
Pendżebu, gdzie zaprowadzono natychmiast nową 
administrację. Telegram donosi zarazem, że część 
szczepu Saryków, mieszkających na terytorjum 
przyłączonem do Afganistanu, przeniosła się do 
Pendżebu.

Hiszpania, w północnej części kraju zapano
wał, jak donoszą telegramy ajencji Havasa, wiel
ki niepokój pomiędzy karlistami. Władze hisz
pańskie strzegą bardzo pilnie granicy, gdyż o- 
bawiają się przemycania broni. Wojsko zajęło 
północne miasta i najważniejsze punkta strate
giczne. O ile prawdy jest w tych telegramach, 
trudno wiedzieć, przypuszczać jednak można, że 
stoją one w związku z wiadomością o powoła
niu przez rząd hiszpański 50 tysięcy wojska 
pod broń.

Ziemie polskie. Ludność gubernii: wileń
skiej, kowieńskiej, grodzieńskiej, mińskiej, mo- 
hylewskiej i witebskiej wedle urzędowych da
nych wynosi 7,678.110 mieszkańców. Wedle na
rodowości liczba ta rozkłada się na 3,354.880 
Białorusinów, 684.350 Polaków, 2,249.900 Li
twinów, 1,195.622 żydów, 123.421 Niemców, 
9839 Tatarów i 60.208 różnych innych naro
dowości. Wedle wyznań jest prawosławnych 
3,697.390, katolików 2,569.642, protestantów 
94.298, starowierców 78.326, mahometan 7066, 
wyznawców obrządku ormiańsko-gregorjańskiego 
2, wreszcie 1,331.386 starozakonnych. Jakim 
sposobem ta ostatnia liczba ifrosła z liczby 
1,195.522, nie pojmujemy. Podług stanów jest 
26.100 duchownych, 267.825 szlachty, 1,736.202 
mieszczan, 4,153.121 włościan, 416.420 wojsko
wych , 31.460 cudzoziemców i 21.330 innych 
stanów. Wyliczamy wreszcie miasta, mające 
więcej niż 20.000 mieszkańców: Wilno 93.763, 
Dynaburg 53.120, Kowno 49.500, Mińsk 44.995, 
Witebsk 41.385, Mohylew 40.887, Bobrujsk 
40.209, Grodno 40.124, Białystok 39.926, Brześć 
Litewski 37.981, Pińsk 23.056, Homel 22.000 i 
Słonim 21.108.

Sprawa listowych w komisji budżetowej.
Sprawa listowych *) wniesioną została i w 

bieżącej sesji na stół Rady państwa. Od lat już 
trzynastu bowiem, jak i obecnie wąpszą listowi 
petycje o usystemizowanie płac swowh' w drodze 
ustawy i o ich podwyższenie odpowiednie dzi
siejszym stosunkom. Izba posłów kilkakrotnie u- 
chwalała rezolucje, wzywające rząd, aby te słu
szne żądania uwzględnił, rząd jednak wstawia 
zawsze w budżet tylko rubrykę nadzwyczajnych 
zapomóg dla listowych i służby pocztowej, a do 
systemizowania wyższych płac nie przystępuje. 
W zeszłym roku uchwaliła Izba na wniosek ko
misji budżetowej znowu rezolucję, wzywającą 
rząd usilnie (dringend), aby jeszcze w ciągu o- 
becnej sesji (t.j. na wiosnę r. 1885.) przedłożył 
projekt ustawy, regulującej materjalne położenie 
ek. listowych i sług urzędów pocztowyeh. Tym
czasem rząd ani podówczas ani do dzisiaj nie

*) Czas by już było zaniechać szpecenia naszego 
języka l i s t o n o s z a m i .  W zupełnie analogicz
nym wypadku używa się u nas z wieków gajowy, 
połowy, a nie gajostróż, polostróż — jakoż w 
Poznańskiem o żadnym listonoszu nie wiedzą, i 
w mowie i piżmie używają: l i s t o w y .  A komu 
już do zbawienia potrzeba „ noszenia ", niechże 
przynajmniej używa : n o s i 1 i s t , jak już mamy 
ed wieków waligórę, woziwodę, wodzireja — to 
odpowiadałoby przynajmniej duchowi języka pol
skiego, — lecz po eo stwarzać za popędem tego 
ducha wyrazy nowe, gdy on sam już je wy
tworzył t

zrobił tego; tylko wstawił znów tego roku do 
budżetu „na polepszenie poborów listowych i 
sług urzędów p o c z t o wy c h j a k o  nadzwyczajny 
wydatek 212.100 złr., czyli o 14.000 złr. więcej, 
niż na rok 1886.

W komisji budżetowej Izby posłów podnie
siono więc ponownie tę sprawę, i referent pozy
cji budżetowej „poczty i telegrafy", Czech dr. 
Fanderlik zapytał ministra handlu, dlaczego do
tychczas nie przedłożył takiego projektu ustawy, 
i co zamierza w tej mierze zrobić. Minister dał 
na to odpowiedź, która nie mogła nikogo zado- 
wolnić, bo powiedział, że będzie robił na dro
dze administracyjnej co będzie mógł, że będzie 
wstawiał w budżet zawsze rubrykę nadzwyczaj
nych wydatków na wspomożenie listowych, ale 
że uregulowanie i systemizowanie tych płac w 
drodze ustawy nie może nastąpić o s o b n o  dla 
listowych, lecz tylko z czasem będzie mogło na
stąpić razem dla wszystkich państwowych sług 
we wszystkich oddziałach służby rządowej, bo 
gdyby dziś uchwalono ustawę tylko dla listo
wych, a nie oraz i dla innych kategoryj, jak 
woźnych itp., wywołałoby to bardzo zły wpływ 
ńa drugich. W drodze administracyjnej przyrze
ka minister posuwać listonoszów ile możności w 
wyższe klasy płac.

Odpowiedź ministra wywołała bardzo sta
nowczą replikę ze strony kilku posłów. Dr. Heils- 
berg powiedział rządowi wprost, że wyzyskuje 
siły pracujące i prowadzi niemi lichwę, bo za 
małe wynagrodzenie żąda od nich wielkiej od
powiedzialności i wielkiego natężenia. Listowi 
zasługują na wyjątkowe traktowanie, bo z jednej 
strony narażeni są na niebezpieczeństwa, a z dru
giej muszą to być ludzie niezwykłej akuratności 
i sumienności, i odznaczać się tym stopniem u- 
czciwości, który zasługuje na zupełne zaufanie.

Dr. C z e r k a w s k i  oświadczył, że zupełnie 
podziela zdanie dr. Heilsberga, i że z ubolewa
niem widzi, iż to oświadczenie p. ministra jest 
gorsze, aniżeli wszystkie poprzednie, bo mniej 
robi-nadziei. P. S t a r z y ń s k i  oświadczył ró
wnież, że usilnie popiera wywody p. Heilsberga, 
że chciałby był, aby rezolucja, skoro niestety 
rząd dotychczas nic nie zrobił, była znowu po
wtórzona z całym naciskiem, i że nie podziela 
wcale zdania ministra handlu, iż wydanie usta
wy, regulującej pensję listowych, miałoby źle od
działać na inne kategorje sług państwowych, al
bowiem najpierw listowym należy się z powo
dów już przytoczonych większe uwzględnienie, a 
potem to, co rząd daje corocznie jako dodatek 
nadzwyczajny, równa się temu, jak to już kilka 
raz^ w komisji wykazano, coby państwo miało 
płacić więcej po usystemizewaniu podwyższonych 
płac, więc nawet skarb państwa nie będzie wię
cej obciążonym. Mówca spodziewa się, że uwagi 
p. Heilsberga, p. Czerkawskiego i jego będą u- 
mieszczone w sprawozdaniu komisji, i że może 
to umieszczenie, oraz cała dość cierpka rozpra
wa, spowodują przecie ministra handlu, że sobie 
tę sprawę weźmie do serca i uczyni raz zadość 
słusznym żądaniom listowych i żądaniom całej 
Izby.

Sprawozdawca poseł Fanderlik konstatuje, 
że odpowiedź ministra została zapisaną do pro
tokołu posiedzenia komisji , i że w skutek tego 
będzie on niezadługo referował w komisji o pe
tycjach listowych, których bardzo dużo weszło, 
i które jemu są oddane, i że wtenczas postawi 
własne wnioski pozytywne, skoro p. minister nie 
chce zrobić żadnego przedłożenia.

Koleje austijackie
w świetle statystyki międzynarodowej.
W dyskusji, która przed kilkoma dniami 

zaprzątała austrjacką Izbę poselską i szerokie 
sfery poza Izbą, wystąpiono przeciw rządowi 
między innemi z tym zarzutem, że jego akcja, 
skierowana ku skupieuiu zarządu i własności 
prywatnych dróg żelaznych w ręku państwa, 
połączona jest z wielkiemi ciężarami dla skarbu, 
a z wielkim zyskiem dla akcjonarjuszów. Nie mo
żemy zapuszczać się w rozbieranie kwestji, czy 
zyski te nie mogłyby być mniejsze, gdyby towa
rzystwa kolejowe, których przedsiębiorstwa prze
chodzą w zarząd lub na własność państwa, nie 
dzieliły się zyskami swemi, przynajmniej jedno
razowo, z osobami i całemi mniej lub więcej 
zorganizowanemi spółkami, które do towarzystw 
kolejowych nie należą; czy przeto też ciężary 
skarbowe nie mogłyby być mniejsze, gdyby pań
stwo w transakcjach takowych znajdowało drogę 
prostą i nie zawaloną intrygami, konszachtami, 
korupcją. W ogólności jednak musimy przyznać 
słuszność słowom naczelnika sekcji w minister
stwie handlu, bar. Pusswalda, który na ów za
rzut odpowiedział, że niestety prawda, iż ciężary 
skarbowe są wielkie, że atoli przyczyną tego 
złego jest zbyt wysoki kapitał zakładowy przej
mowanych przez państwo dróg żelaznych, i owe 
utopijne obrachunki rentowności ich, na któ-

czne spełnienie owej zapowiedzi: „Ibędzie jedna 
owczarnia". A jednakowoż nigdy tak się wzajem, 
nie odstrychały w cywilizowanym świecie, nigdy: 
tak podejrzliwie, obojętnie i wrogo nie stawały1 
naprzeciw siebie stany, społeczeństwa, narody, 
państwa — jak dzisiaj!

Potęgi przyrody ujarzmione i obłaskawione 
przez człowieka, i zaledwo sterować niemi czło
wiek potrzebuje; a nigdy nie było tyle pracy, i 
tak ciężkiej — jak dzisiaj!

Znikła obawa głodu, chleba jak dżuma da
wna; góry lunęły potokami złota, srebra i dya- 
mentów; olbrzymie dawniej fortnny dzisiaj liczą 
aię do mizerackich — a za robotnikiem pryncy- 
pal jego rękodzielnik, i chłop rolnik i szlachcic 
ziemianin, i urzędnik, ksiądz i uczony zaciągają 
się pod sztandar socjalizmu — nastaje głód po
wszechny. I skarżą się nawet ojczyzny, że im 
nie staje na armie i długi, i utyskuje nawet ka
pitalista, że nie ma gdzie lokować korzystnie 
swoich funduszów. Lamentują pracujący i lamen
tują zjadający pracę ! Lamentują od Uralu do ujść 
Tagu.

Drukująca na wyścigi z językiem prasa roz
powszechnia przez całą ćmę gazet potrzeby wszel
kie i żale i rozpacze jednostek, stanów, społe
czeństw, narodów, państw, ojczyzn; obradują, 
uchwalają zebrania, stowarzyszenia, ankiety, par- 
Umenta, gabinety — a gdzież zaradzenie?

Wykształcenie równa stany od czasów fran- 
cuzkiej rewolucji — a nigdy tyle co dzisiaj nie 
ważył, nie pyszył się grosz nadęty !

Zapanował sztandar tolerancji religijnej — 
a nigdy tak nie prześladowano wyznania reli
gijnego — jak dzisiaj I Dawniej możni w mo
żnych tłumili przekonania religijne — dzisiaj 
możni zbytkują się nad tymi, co słabi mate- 
rjalnie!

Precz poczwary, straszne jak mary, a tem 
straszniejsze, że rzeczywiste jak noc lub dżuma! 1

I czemuż was wywołałem?

Gdybym zrozpaczył, tobym was nie opisy
wał, jak otoczony powodzią okropieństw jej nie 
opisuje. Ale stałbym na kępie, i modlił się, cze
kając tej fali, co wyskoczy na moją kępę i po
rwie mię i w lejki swoich wirów zatoczy.

Wy poczwary służycie mi za tło, na któ- 
rem stanąć ma obraz tego posłannictwa Polski, 
co wydało Mickiewicza i sztukę polską.

Albowiem historja sztuki, w ogóle i w szcze
góle każdy przejaw jej uzasadnia poglądem na 
powszechne i specjalne dzieje, współczesne tej 
sztuce.

Wskazałem w części I., te Polska podnio
sła kult ojczyzny do wyżyn kultu religijnego, i 
mocą tego kultu ojczyzny wyniosła na świat 
sztandar nowego od stu lat, a od 1800 lat dru
giego okresu sztuki, i że sztuka innych naro
dów błąka się w rozpaczy bez steru, a że stanie

fiod sztandarem sztuki polskiej, jak świat cywi- 
izowany, w ogóle, zatraciwszy pojęcie ojczyzny, 

przyjmie od Polski czystą ideę ojczyzny i w rze 
czywistość ją przeprowadzi.

A nietylko przeczuwać to, marzyć o tem, 
wierzyć w o jak w zbawienie, ale wiedzieć o 
tem należy świadomie tak, jak o tem, że po no
cy dzień nastąpi. Albowiem wiara daje moc arch
anielską działania, ale wiedza prowadzi i kończy 
samoż działanie. *

Roztoczyłem przed wami obraz nocy — od 
słonię świt i przyszły dzień.

Z ojczyzny-molocha powstanie na świat ca
ły ojczyzna - macierz, jak z molocha pogaństwa 
powstał chrzęścianizm miłości.

A powstanie ona z Polski ubogiej, bezoj 
czyźnianej — jak powstał chrześcianizm z Gali
lejczyka i z ubogich rzemieślników i rybaków 
żydowskich pod obuchem światowładnej Romy!

PI. K.
(C. d. n.)

rych podstawie państwo zobowiązało się przy 
wydawaniu koncesyj do gwarancji skarbowej.

Po raz pierwszy usłyszeliśmy z ławy rzą
dowej te słowa prawdy; a szkoda bardzo szkoda, 
że znawcy spraw kolejowych w ministerstwie 
handlu tak późno na niej się poznali. Wszakże 
niedawno jeszcze rząd chciał dać „Landerban- 
kowi" koncesję na zbudowanie kolei Podkarpac
kiej z prawem wypuszczenia akeyj na 36 milio 
nów ; tylko wskutek opozycji lewicy stało się, że 
zbudowało ją samo państwo za 24 miliony. A 
wszakże i ta suma była oczywiście jeszcze za 
wielką, skoro 1,100.000 złr., t. j. właśnie ta 
kwota, którą Galicja przyczyniła się do kosztów 
budowli, użytą została na cele niemające z ko
sztami budowli nic wspólnego. Szkoda, wielka 
szkoda, że lewica tak późno przeszła w opozy
cję. Ileż to bowiem podobnych interesów zyskało 
sankcję parlamentarną za panowania lewicy!

Zbyt wygórowany kapitał zakładowy, oto 
pierworodny grzech kolei austrjackich, z któ
rego wpyłynęło i wciąż jeszcze płynie i płynąć 
będzie nieobliczone mnóstwo złego dla państwa 
i ludności. Akcja rządowa w celu skupienia 
własności lub przynajmniej zarządu prywatnych 
dróg żelaznych w ręku państwa, oznacza wielką, 
a jednak tylko cząstkową sanację złego, nie 
dziw, że połączoną z wielkiemi ofiarami. Ale 
im większe te ofiary, tem więcej rząd i dzisiej
sza większość parlamentu powinny baczyć na to, 
aby intrygi, konszachty i korupcja nie pomna
żały jeszcze tych ofiar. Że lewica w odsłania 
niu ich przekracza dozwolone granice krytyki, 
to nie powinno nazbyt dziwić ani rządu, ani 
prawicy; a tem raniej powinna ta krytyka być 
uważana sobie za zwolnienie od obowiązku do 
chodzenia winnych.

Wyszła niedawno w języku francuzkira i 
niemieckim międzynarodowa statystyka kolejowa : 
Statistiąue des chemins de fer de VEuropę pour 
l'annee 1882 Wiedniu u A. Hóldera, r. 1885.) 
Wielkie to dzieło (40 arkuszy druku) jest pierw
szą w swoim rodzaju publikacją; wydane w sku 
tek uchwały międzynarodowej komisji dla sta
tystyki kolejowej; sporządzone przez dwóch urzęd
ników statystycznego departamentu austrjackiego 
ministerstwa handlu, z ogromnym trudem i mo
zołem. Naczelnik tego departamentu, radca dworu 
p. B r a c h e l l i ,  zarazem prezes owej komisji, i 
inżynier ministerstwa w tymże departamencie p. 
W al z e 1, zarazem sekretarz komisji, są zasłu
żonymi tego dzieła autorami. Każdy początek 
trudny; to też opóźniła się nieco pierwsza ta 
publikacja. Nietyle jednak jest opóźniona, żeby 
przestała być pouczającą. Statystyka ta, dając 
możność przeprowadzenia porównań między ko
lejami całego kontynentu europejskiego pod naj- 
rozmaitszemi względami, wystawia austro-wę- 
gierskim przedsiębiorstwom kolejowym niebar- 
dzo pochlebne świadectwo.

Najnaturalniejsze pewnie będzie porównanie 
Austro-Węgier z Niemcami. Oto przeprowadźmy 
je pod względem kapitału zakładowego i rento
wności.

W Niemczech liczba zupełnie poziomych 
przestrzeni kolejowych wynosi 31 pret. ogólnej 
sumy kilometrów, w Austro-Węgrzech 26 prc.; 
w Niemczech przestrzenie mające wzniesienie 1 
do 5 na 1000 stanowią 45, w Austrji 47 prc.; 
przestrzeni z wzniesieniem 6 do 10 na 1000 jest 
w Niemczech 18, w Austrji 17 prc. Zupełnie 
proste linie czynią w Niemczech 71 prc. ogólnej 
sumy kilometrów, w Austrji 70 prc. W ogólności 
przeto techniczne ^wftrunki b u d o w y  dróg żela
znych w Niemczech są prawie takie same jak w 
Austrji; a choeiaż przyznać trzeba, że jest pod 
tym względem cokoiwiek niekorzyści po stronie 
Austrji, to jednak niekorzyść ta sowicie się wy
nagradza bezporównania tańszem wywłaszcza
niem gruntów. Mimo to kapitał włożony w jeden 
kilometr drogi żelaznej w Niemczech wynosi 
337.784 frk . w Auśtro-Węgrzeeh 405.504 frk., 
co znaczy, że panowie założyciele w monarchii 
anstro-węgierskiej kazali sobie ze strony akcjona
rjuszów płacić o 68.000 frk. na kilometrze wię
cej niż w Niemczech.

Dysproporcja zarobku między niemieckiemi a 
austro-węgierskiemi przedsiębiorstwami okaże się 
jeszcze większą, gdy zważymy, że w Niemczech 
przypada jedna lokomotywa na 3 kilometry, w 
Austrji dopiero na 6 kilm.; w Niemczech sto 
miejsc w wagonach dla osób na niespełna 4 
kim., w Austrji na blisko 7 kim.; w Niemczech 
sto metrów kwadr, pomieszczenia w wagonach 
towarowych na l 1/1,. kim., w Austrji na 2 kim. 
Że panowie założyciele w Niemczech o sobie 
nie zapomnieli, nie ulega wątpliwości; ale oto 
liczby dowodzą, że nietylko o wiele skromniejsi 
byli w strzyżeniu owieczek, lecz i o potrzebach 
publiczności rzetelniej pamiętali, niż koledzy ich 
w Austro-Węgrzech.

Owieczkami założycieli byli akcjonarjusze, 
ci zaś w odwet strzygą publiczność. W r. 1882 
koleje niemieckie wzięły ża przewóz osób w prze
cięciu po 0*435 frk. od osoby i kilometra, au- 
strjackie po 0*520 fnk.; za przewóz towarów nie
mieckie po 0*526 frk., austrjaekie po 0*730 frk. 
od t o n y  i kilometra, przyezem zważyć jeszcze 
potrzeba, że koleje niemieckie przewożą więcej 
płodów przemysłu niż austro-węgierskie, które 
służą więcej przewodowi płodów surowych, wy
magających tańszego frachtu.

Nie mimo, lecz właśnie dla droższego prze
wozu, dochód brutto z kilometra był w Austro- 
Węgrzech mniejszy,-niż w Niemczech; wyższe 
taryfy czynią użytek z dróg żelaznych mniej 
przystępnym. W Niemczech wzięto 33.106 frk. 
z kilometra, w Austrii 31.509 frk. Po strąceniu 
wydatków na zarząa, nadzór, konserwację i ruch, 
które w Niemczech wynosiły w przecięciu 17.341 
frk. na kilometr, czyli 52*40 prc. dochodu, a w 
Austrji 15.241 frk., czyli 48*37 prc., pozostało 
się na czysto, tj na oprocentowanie i umorzenie 
kapitału zakładowego i uposażenie funduszów re
zerwowych, w Niemczech 15.764 frk., czyli 4*68 
prc. kapitału zakładowego, w Austrji 16.268 frk., 
czyli 3*98 prc. Jest więc czysty dochód w Au
strji większy, niż w Niemczech, a jednak ten 
większy czysty dochód oznacza mniejsze opro
centowanie kapitału zakładowego! Naturalnie, bo 
kapitał zakładowy jest za wielki.

Mimo to* akcjonarjusze kolei austrjackich 
wcale nie tracą w porównaniu z akcjonarj uszami 
kolei niemieckich, owszem znacznie zyskują, bio
rąc w r. 1882. w przecięciu po 5 frk. 47 ct. od 
sta, gdy tymczasem niemieccy zadowalają się 
skromniejszym procentem przeciętnym po 4 frk. 
80 et. Jakimże to dzieje się sposobem? Dziw
nym, a jednak bardzo prostym. W Niemczech 
rządy zgarniają od skarbów dochody z kolei 
skarbowych, a prywatnym nic nie płacą; w Au
strji subwencje skarbowe dla kolei prywatnych 
z tytułu gwarancji pochłaniają ogromne miliony. 
Akcjonarjusze poręczonej przez państwo prywa
tnej kolei austrjackiej mogą spokojnie zasypiać; 
zagwarantowany procent musi im się dostać, 
chociażby dyrekcja i Rada nadzorcza robiła naj- 
fałszywszą i najszkodliwszą dla publićzńośći po
litykę kolejową. Go więcej, jedno i to samo To

warzystwo, posiadające jedną przestrzeń kolejo
wą nieporęczoną, a drugą poręczoną, może z nie- 
poręczonej mieć jak największe czyste dochody, 
a nie potrzebuje z nich ani grosza oddać na ra
chunek linii poręczonej; bo ile tu do opro
centowania kapitału zabraknie, tyle skarb pań
stwa musi dopłacić. Po spłaceniu tego haraczu 
państwowego, wszystkie czyste dochody przestrze
ni poręczonej i nieporęczonej idą do równego po
działu między akcjonarjuszów. Jakie tam tedy 
jest rozrachowanie dochodów brutto i wydatków 
między przestrzenią poręczoną a nieporęczoną, 
to oprócz Pana Boga wiedzą tylko jeszcze sztuk
mistrze w rachunkowości kolejowej; publiczność 
zaś wie tyle tylko, że za niezważanie na jej in
teres, a nawet wręcz za pokrzywdzenie jej taryfa
mi dyferencjonalnemi, refakcjami itp., skarb pań
stwa musi akcjonarjuszom dopłacać miliony z 
grosza podatkowego.

W porównaniu z samemi kolejami niemie
ckiemi pochłonęły austro-węgierskie drogi żela
zne (po koniec roku 1882) o 878 milionów fran
ków za wiele kapitału zakładowego, co znaczy, 
że koleje austro-węgierskie muszą rocznie, licząc 
oprocentowanie po 5 od sta, wygospodarować o 
blisko 44 milionów franków więcej niżby było po
trzeba, gdyby były zbudowane tylko równie dro
go jak niemieckie. Jeszcze gorzej zaś wypada 
porównanie z innemi państwami, z wyjątkiem 
Francji, gdzie panowie założyciele wszelkiego ro
dzaju przedsiębiorstw także umieją „operować" 
tylko na wielką skalę. To też tylko w Austrji 
mogła stanąć taka instytucja francuska, jaką jest 
„Liinderbank", a która prześcignęła może wszy
stko, co w tym rodzaju się zdarzało, gdy na zbu
dowanie kolei kosztującej niespełna 23 miliony 
złr. austrjackich, zażądała kapitału zakładowego 
36 mil. złr. Aby czytelnicy nabrali pewnego wy
obrażenia, jak wygórowany jest kapitał zakłado
wy w kolejach austro-węgierskich, podajemy na
stępstwo państw wedle kwoty kapitału, przypa
dającej na jeden kilometr :

1. w Norwegii 108.136 fr.
2. „ Danii 112.825 „
3. Rosji 253.963 „
4. „ Luksemburgu 298.812 „
5. „ Rumunii 303.080 „
6. „ Włoszech 308.196 „
7. „ Niderlandach 329.367 „
8. „ Niemczech 337.484 „
9. „ Szwajcarji 347.709 „

10. „ Belgii 384.591 „
11. „ Austro-Węg. 405.504 „
12. „ Francji 406.000 „

Zważywszy, że wywłaszczenie gruntów jest
w Austrji tańsze niż w któremkolwiek państwie 
zachodniem, tudzież że kapitał zakładowy nie
których kolei austrjackich (np. Naddniestrzań- 
skiej) jest o wiele milionów niżej podany, niż 
rzeczywiście wynosił, przychodzimy do rezultatu, 
że koleje austrjaekie faktycznie najdroższe są na 
całym kontynencie europejskim. I to klątwą na 
nic-h cięży i długo jeszcze ciężyć będzie; klątwą 
wszystkich ludów monarchii na kolejach i na 
kolejowej polityce lewicy parlamentarnej.

Od roku 1882 niejedno się zmieniło w euro- 
ropejskiej statystyce kolejowej. Szczególnie tak
że w Austrji przejmowanie kolei prywatnych na 
własność lub w zarząd państwa i budowanie ko
lei skarbowych wywarło na wszystkie sprawy 
kolejowe wpływ wielki. Ciekawiśmy tedy nastę
pnych roczników dzieła pp. Brachellego i Watzla.

J. Ol.

M a  iwowa t miicowa.
Lwów d 5. Marca.

* J. I. Kraszewski. Dz. poznań. pisze: Z źró
dła zupełnie wiarogodnego dowiadujemy się, że 
wiadomość podana przez dziennik Caffaro, jakoby 
prośba jubilata Kraszewskiego o przedłużenie ur
lopu, odmowną otrzymała odpowiedź, jest z gruntu 
fałszywa. J. I. Kraszewski nie podawał żadnej 
prośby — odmownej też odpowiedzi otrzymać nie 
mógł.

* P. dr. Maurycy Fierich, mianowany nieda
wno nadzwyczajnym profesorem cywilnego procesu 
austrjackiego i rzymskiego, objął obecnie na uni
wersytecie Jagiellońskim jako zastępca katedrę 
prawa cywilnego austrjackiego, którą zajmował 
ś. p. Zatorski.

t  Dr. Julian Dylewski, jeden z najstarszych 
lekarzy czerniowieckich, właściciel tamże realno
ści i dóbr Ostra na Bukowinie, obywatel powszech
nie szanowany i zasłużony syn Polski, zmarł one- 
gdaj w Czerniowcacb, przeżywszy lat 78.

* Mianowania. Krajowa dyrekcja skarbu za
mianowała Franciszka Dziurzyńskiego. inspekto
rem podatkowym, Andrzeja Knapczyka zaś kon- 
cepistą, a Jana Seitza adjkt. podat.

Rada szkolna krajowa zamianowała Mikołaja 
Nowaka rzecz, naucz, w Żrotowicacb.

* Z Rady miejskiej. Wczorajsze posiedzenie 
Rady miejskiej dla braku kompletu nie przyszło 
do skutku.

* Ciekawa sprawa. Liwerunku skóry potrzeba 
było dopiero, ażeby się świat dowiedział, w jak m 
właściwie stosunka stoi monarchia aastro-węgier- 
ska do Bośnii i Hercegowiny. Rzecz się tak miała

Pewien knpiec serajewski, Salomon S., na 
podstawie kontraktu, dostawił skóry dla tureckiej 
żandarmerji. Już je dostawił i miał 66.755 pia- 
strów do podniesienia, gdy nagle nastąpiła oku
pacja przez wojska austrjaekie. Nagabywany o za
płatę rząd turecki oświadczył, że zaszła okknpa- 
cja zwalnia go od tego obowiązku. Kupiec zwró
cił się przeto do rządu austrjackiego jako do pra
wnego dziedzica rządu tureckiego. Lecz 1 rząd 
austrjacki ofpowiedział mu, że płacić nie myśli. 
Biedny Szmul zaskarżył zatem całe austrjacko- 
węgierskie erarjum w sądzie krajowym wiedeń
skim. Rozpoczął się proces. Lecz wszystkie trzy 
instancje sądowe oświadczyły, że nie czują się 
kompetentne do wydania wyroku. Pierwsza instan
cja powiedziała (w czerwcu z. r.), że wprawdzie 
austrjacki lub węgierski sąd mógłby być powo
łanym do wydania wyroku w sporze cywilnym 
przeciw państwu, skoro nie ma sądu wspólnego 
austro - węgierskiego, o ile jednak powód powo
łuje się na traktat berliński, uzasadniający oku
pację i wywodzi * tąd, że austrjacko - węgier
ska monarchia jest prawnym dziedzicem Turcji w 
Bośnii, to przedstawia się to jako spór z zakre
su prawa publicznego, o którym nie może orzekać 
sąd cywilny, powołany tylko dla spraw z zakresu 
prawa prywatnego.

Zapatrywanie to potwierdził sąd wyższy, a 
nareszcie i sąd najwyższy, którego motywa mają 
pewną ważność polityczną.

Sąd najwyższy twierdzi, że punkt wyjścia 
obrany przez skarżącego, jest fałszywy, gdyż z 
§. 25. traktatu berlińskiego wypływa, ż e pr o -  
w i n c  j e  t u r e c k i e ,  B o ś n i a  1 H e r c o g  o- 
w i n a  n i e  s t a ł y  s i ę  w c a l e  k r a j a m i  ko 
r o n y  a n s t r o - w ę g i e r s k i e j ,  i że monarchia

zajmuje wobec nich tylko stanowisko t  a r * ą ć ° f  
Otóż stanowiska zarządcy nie moża mięszać ** 
stanowiskiem prawnego dziedzica, a samodzielno^ 
rzeczonych krajów nie może być uważana za *®i‘ 
weczoną tym faktem, że nastała możność finanso* 
wego wspierania tych krajów ze strony monarchii 
Skarżący, domagając się od rządu austrjaekie?* 
zapłaty, wypływającej z kontraktn, zawartego 1 
rządem tureckim, zajął przeto fałszywe stanowi 
sko, a roztrzygnięcie pretensji, wypływającej * 
takiego stosunku administracyjnego, nie może U* 
stąpić wedle norm prawa prywatnego i nie prze* 
sądy dla spraw cywilnych.

Czy biedny Szmul otrzyma kiedy swoje ple 
niądze ?

* Miliony. Amerykańskie sukcesje milionowe 
sypią się ostatniemi czasy, jak z rogu obfitości.

Przeprowadzenie spadku po śp. Kuczewskii 
wziął na siebie jeden z najbliższych spadkobi*®' 
ców, a mianowicie urzędnik tutejszego Banku bj, 
potecznego, p. Władysław Kostra. Pan K. zaj 
się jnź ułożeniem drzewa genealogicznego rodzi 
ny Kostrów, Duninów, Cieszkowskich, Poletyłłófl 
Tnrkułłów itd., a członkowie tych rodzin, chcącf 
uwolnić się od niepowołanych pośredników i ni*' 
potrzebnego ponoszenia kosztów, zgłaszają się 4> 
niego, celem zjednoczenia sprawy w jednej ręce 
sprowadzenia na właściwe tory.

Przeprowadzeniem spadku po śp. Pawlińskińi 
przekazanym testamentarnie na rzecz rodziny P& 
wlińskich i Dobrowolskich, zajmuje się podoba® 
kolega zmarłego z czasów wychodźtwa do Am*'a 
ryki, p. Jarnntowski.

Trzecia nareszcie sukcesja milionowa, dost*- 
je się w udziale — jak się właśnie dowiadujemy—f 
jednej z naszych sympatycznych artystek sceny.

* Nieszczęsna wydalania, jak donoszą pism* 
poznańskie, prowadzone są z energią i konsekwencji 
bez względu nawet na ciężkie mrozy, obecnie pa**’ 
nnjące i bez względów na wiek dotkniętych ba 
nicją, W  ostatnim tygodniu i w tym, liczba ba 
nitów znacznie się zwiększyła. Komitet poznań 
ski codzień wysyła do Królestwa i Galicji p1 
kilkanaście osób; w ostatnich dniach nłatwił wy* 
jazd przeszło 70 osobom. Powrót do Królestw* 
ciągle utrudniony. Po dawnemu nie przyjmuj? 
tam władze rosyjskie nikogo, kto nie otrzyma n* 
to pozwolenia. Zanim je zaś który otrzyma, dl*' 
gich musi użyć zachodów i starań i pisać do r o "  
maitych władz, a tymczasem tutejsze władze ad* 
ministracyjne przynaglają do szybkiego wyniesie' 
nia się. Położenie takich ludzi, iście zawieszo* 
nych pomiędzy niebem a ziemią, okropne. A jaki* 
straty ponoszą w tem niepewnem i bez jutra po* 
łożeniu — łatwo odgadnąć.

* Odczyty, w  niedzielę d. 7. b. m. o god*
5. popołudniu w czytelniach Indowych: przy ulic] 
Janowskiej 1. 9 i przy ul. Balonowej 1. 1, odbędl 
się odczyty na tem at: „500-letnia rocznica poi?* 
czenia Litwy z Polską". W  pierwszej mów^ 
będzie p. Walenty Kowalówka, w drngiej p. Józef 
Zimmerman.

* Ku uczczeniu 414-letniej rocznicy urodzie 
Kopernika odbędzie się dziś w auli szkoły poił' 
technicznej o godz. 7mej wieczorek muzykalu0* 
deklamacyjny, w którym wezmą udział: panna Sta®* 
Pysznik, p. Tyberg i To warz. Lutni. Bilety będ? 
do nabycia przy kasie. Krzesło 50 ct.

* W sprawie obchodu pięciowiekowego jubi" 
leuSZU unii Polski z Litwą i Rusią otrzymaliśmy 
dziś pismo z prezydjum magistratu. Gdy jednfth 
nie jest ono opatrzone ż a d n y m  podpisem, pr**®0 
zamieścić go nie możemy.

* Uwolnienie Rifterów. W  riiBryće telegram- f  
donieśliśmy wczoraj o uwolnieniu z więzieW® 
krakowskiego Mojżesza i Gitli Ritterów, uznanych 
trzykrotnie przez sąd przysięgłych winnymi z*' 
mordowania Franciszki Mniszchównej w Lutczj 
Korespondent nasz doniósł zarazem o ostentacji' 
nem powitaniu ich przed więzieniem przez tłu® 
izraelitów; — co się zaś tyczy samej uchwałj 
najwyższego trybunału, uwalniającej Ritterów 
Czas pisze: Jak się dowiadujemy, trybunał naj' 
wyższy na posiedzenin niejawnem, rozbieraj?® 
wniesione przez obrońców zażalenia nieważności 
zażalenia te nznał za nieuzasadnione, jednak ko' 
rzystając z przysługującego sobie prawa z mocf 
§. 362 nstęp 3ci procedury karnej, postanowił ** 
jednomyślną zgodą zasiadających sędziów (w lic*' 
bie 7) i prokuratora jeneralnego, uwolnić zupełni* 
Ritterów.

* Letarg. Elżbieta Lander, 25 lat licząc?) 
żona rządcy dóbr w Szołomyi pod Lwowem d. 24- 
p. m. po ciężkiej chorobie popadła letarg, w ktf 
rym pozostawała przez 20 godzin. Przygotowań® 
już wszystko do pogrzebu, kiedy chora odżył*- 
Obecnie ma się już znacznie lepiej.

* Użycie broni przez żandarma. W  Buko*
sku, pow. sanockim, ~d. 26. z. m. jak dono*! 
urzędowa Oaz. Lw., patrolujący żandarm Cicho
cki napotkał w mieszkaniu burmistrza PinterJ- 
które stanowi zarazem szynk winny, niejakie?0 
Stanisława Chrząszcza, znanego w miejscu eksce 
denta, który wobec kilku osób odzywał się bjJ 
przedtem z pogróżkami przeciw wymienionem* 
żandarmowi, a teraz zaczął zeń szydzić. Żandaf® 
oznajmił mn, że go aresztuje, czemu Chrzą**** 
nietylko usiłował się oprzeć, ale dobyw**J 
z cholewy noża rzeźnickiego, godrił nim u» 01 
chockiego, i dopiero po tr»«®lem cięciu paławei *
W rękę i głowę przez broniącego się żattdarD*) 
zawołał: „teraz pójdziemy do sądu". Zaledwl*'
jednak wyszedł na rynek, konwojowany przez ż*®' 
darma, opadł 1 wkrótce życie zakończył. WyP*' 
dek ten był powodem zbiegowiska i wzburzeni* 
umysłów, które się jednak uspokoiły po wystąpi*' 
niu komendanta miejscowego posterunku żandaf®' 
skiego. Śledztwo sądowo-karne jest w toku.

* Zgromadzenie tygodniowe Towarzystwa p*'
litechnicznego odbędzie się w sobotę d. 6. b. ®* 
o godz. 6. wieczorem w sali rysunkowej m iejsk ie ' 
go muzeum przemysłowego w ratuszu.

Na porządku dziennym: Wykład prof. Zbrożk* 
„O niwelacji ścisłej miasta Lwowa".

* Stan powietrza. Obserwatorium szkoły p0' 
litechnicznej donosi: 1

Wczoraj padał śnieg do wieczora jego op* 
od 8. godziny rano wynosił 5 „ mm. ‘Wieczór8111 
niebo się wypogodziło. Średnia temperatura doi* 
była — 2,°,, najwyższa +  0 ,°,, najniżł*1
— 9,°4 C.

Prognoza na dobę następną od 12. goi1 
w południe dnia 5. marca: Przy wietr*6
przeważnie zachodnim i średniej temperatur* 
dnia około — 4,° C., stan nieba zmienny, powł*' 
trze wilgotne, opad śniegu nieznaczny, r*®'1 
mgła.

* Wiadomości policyjne z d. 4. marca r. h
S k r a d z i o n o :  dwie poduszki z czerwonemi P°‘ 
szewkami, pierzynę z jasną nasypką, dwa pr*0' 
ścieradła, dużą okrągłą mosiężną miednicę, w*7*' 
15 zł., czerwoną atłasową kołdrę wart. 8 **“ 
damskie futro z białych baranków, z piżmfth0 
wym kołnierzem i z takiemiż mankietami, czaru*^ 
suknem pokryte. ,

Z g u b i o n o  złoty pierścień z szmaragd**® 
wart. 18 zł.



dwa szafliki z ja*Z a k W e s t  j o n o w a n o  
le19 kradzieży pochodzące.
* Jutro w sobotę d. 6. marca: św. Kolety p ; 
S. mncz. w Ef.

w" podniesione 0SZii- źe ponieważ zostały zno- 
nosci rękopisu k P°WatPiewania co do autentycz- 
czeskiee-o ,0(iworskiego, postanowił zarząd

Podjęcia Ponow n^j^ba^ń k°miŜ  Z *' 1880 C6lem

sza D arH o^ n8Cnej  Kanadzie osiedliła się pierw- 
ludzi w "m• 7 ffnai Ĉ(5w poznańskich, złożona z 20 
rodacy na ° Ie,l8Co',rô oi zwanej Nową Tulczą, gdzie 

81 znaleili zajęcie przy eksploatacji nafty.
watnee- ®ię dowiadujemy z listn pry-
baju . , a'v* tej zimy siedm rodzin polskich Na 
_ . ^ Addin Palast, wydanym przez wicekróla,

niędgy tysiącem cudzoziemców znajdowały się 
16 Polskie rodziny.

Fabryką pereł pod Lanscha, w Turyngii, 
ai'ządza ziomek nasz, Józef Krzywicki, który o- 
ecnie, j ak donosi Sonneberger Tageblatt, wezwany 

został do Persji, celem urządzenia tegoż na miej
scu. Krzywicki zachęcił kilkunastu rodaków z 
Prns wydalonych, aby z nim się ndali dla szuka
nia chleba Da wschodzie.

~  .®*roi® na. ślubie arcyks. Stefana z arcy- 
księżniczką Marją Teresą. Cesarzowa anstrjacka, 
miała suknię atłasową, jasno popielatą, przybraną 
srebrnemi haftami i koronkami. Biała atłasowa 
suknia panny młodej była również bogato przety
kana srebrem i przybrana bukietami mirty oraz 
pomarańczowego kwiatu. Następczyni tronu, arcy- 
księżniczka Stefania, miała tualetę atłasową, ja- 
sno-błękitną; przód sukni i stanik pokrywała

Elizejskich i oczom zgromadzonej w Komedji Fran
iu k i e  publiczności ukazało się na wysokim po 
cnsKiej pu moo-ioznem oświetleniu popiersie
przyszłego księcia poetów, Wiktora Hugo otoczo- 
przyszieK nr7vszłych swoich dramatów. Po

emfatycznej tyrady
cześć wiecznie odmładzającego sie i wcielają- 

“  8ie w coraz to nowe wielkości geniuszu na
rodu francuskiego, kurtyna zapadła Na scenie

trn odeon zaś wystawiono również pierwszą 
nróbę dramatyczną, także „1802“ zatytułowaną, 
ecz prńbę młodej antorki p. Simone Arnaud. Ten 

urolog znów wyprowadza na scenę boginie zwy- 
cieztwa i poezji nawiedzone podniosłemi wizjami. 
Tedna z nieb widzi oczyma dneha swego pochód 
armii francuskiej, której czyny Wiktor Hngo opie
wać będzie, draga zaś dostrzega dachowym wzro
kiem postacie arcydzieł poecy. Obie boginie prze
mawiają wierszem barwnym, wykończonym co do 
formy i owianym prawdziwem natchnieniem, a zna
komita gra pań Rousseil i Weber, przyczyniła się 
niemało do powodzenia jakie zyskał prolog w 
Odeonie.

T eatr, liLeratnra i a s z y k a
— R e p e r t o a r  t e a t r a l n y .  Dziś dnia 5 

bm,. Na dochód Antoniny Kwiecińskiej: „ S z t u 
k a  p r z y p o d o b a n i a  s i ę  czyli W i c e h r a 
b i a  de  L e t o r i e r e s " ,  komedja w 3 aktach 
Bayarda i Dninanoir.

Poraź  pierwszy. „N a s t a n o w i s k u " ,  
dramat w 1 akcie Adolfa Walewskiego.

cienka* "zło ta' tkanina i hafty nader delikatnych I, Po f *  „ T r z e c i ,  m y ś l i w c ó w * ,
barw, wedłng wzorów egipskich. Włosy, nisko na j  kom- ?  1 akcie Łupana Kwiecińskiego 
szyję spadające, ujete były w przejrzystą złotą L  W S°Tbot« 1  6 -.“ - Na doohod Teresy Ar- 
koronkę. Arcyks. Walerja. która po raz pierwszy j  k l o w e j : - L u k r e c j a  B o r g i a “ , opera w 4 akt.
uczestniczyła w oficjalnej ceremonii, miała suknię Doni2ettl e«°- 
tiulową, jasno-błękitnej barwy, pokrytą z p-zodn j ~  Literatura. Pragskie Humoristickć Listy
haftem z niebieskich pereł ; manteau (te cour z i zamieściły niedawno bardzo pięknie wykonany wi- 
błękitnego atłasu okolony był szeroką girlandą z ! zeruek naszego posła wielkopolskiego, L u d w i k a  
pączków różanych, których wiązanka zdobiła rów -! G r a e v e g o , wraz z serdecznie napisanym życio-

długie loki włosy arcyksiężni- J rysem : Poseł Graeve znany jest uietylko w Cze
cliacb, ale w całej Słowiańszczyźnie nietylko jako 
gorący patrjota polski, ale i szczery słowianofil.

— W  Wenecji wyszła z draka A n t o l o g i a  
p o w s z e c h n a  z 24 języków zebrana, w prze-

nież spadające w 
czki. Arcyksiężna Elżbieta, matka pana młodego, 
przywdziała jasno-popielatą jedwabną suknię, u 
braną srebrnemi koronkami i piórami strnsiemi: 
manteau d e cour popielaty aksamitny, haftowany
srebrem. Arcyksiężna Maria Immaculata. matka kładzie włoskim p. t. „Libro del amore . W z d i o_ „ .u . I . • *1_i .  w l f ł  .tLłmirł noQ NiHpanny młodej : tualeta z aksamitu koloru creuette, 
haftowana srebrem, nbrana bogato srebinemi ko
ronkami i strnsiemi piórami; manteau de cour 
ciemno-ponsowy aksamitny, haftowany srebrem. 
Nakoniec arcyksiężna Marja, małżonka ks, Rei
ner: tnaleta z szafirowego atłasu ze srebrnemi
koronkami, i arcyksiężna Marja Teresa, małżonka 
ks. Karola Ludwika: tnaieta biała atłasowa,
przybrana koronkami i srebrnemi różami. Poka
zuje- się tedy, że la grandę mode du jour stano
wią złote i srebrne hafty.

Wiarus. Pod tym tytułem wyszedł Iszy

rze tym znajdują się nstępy z Mickiewicza, Sło
wackiego i Lenartowicza.

Dział ekonomiczny.
XXI. walne zgromadzenie c. k. galic. Tow.

gospodarczego. (C. d.) Na wczorajszem wieczor- 
nem poufnem posiedzeniu zapadły następujące 
uchwały :

1) Rada ogólna poleca komitetowi, ażeby
numer tygodnika, pisi™ ^ l a  narodu polskiego, w j  podczas przyszłych posiedzeń Rady og. odbywały
Winona, Minn w Ammeryce. Format amerykan- j się wystawy nasion gospodarskich, a w tym ro-

jednem ku, aby wyjątków" nodewhmn T.o-łnszenie do Boi-
\ nika.

2) Rada ogc—  r -------
Zjednoczonych ma największą drukarnię na całym petycję do c. k. ministerstwa obrony krajowej,1 --1 J---- — A nrni n tYl lOTlłrtllrt S 0

ski, pisownia dobra, wiadom ości wiele; jednem 1 ku, aby wyjątkowo nadsyłano zgłoszenie do /Pół
słowem, Wiarus dobrze się prezentuje. I nika. /)

Z Wiarusa dowiadujemy się, że rząd Stanów i  2) Rada ogolna poleca komitetowi wmese
1 netrcie do c. k. ministerstwa obrony

§■
vuuuuauuj l/ll ma naj tur noz<q ---  “ —•/ i z w ► „ , • • • o q

świecie. Wydatki na tę drukarnię obliczono w aby w drodze właściwej zmi io g. . p_   t „  1 -r» __ _ j ___ „„AnJo tuutł r w fan cnnunhkwocie 3,000.000 dolarów na najbliższy rok. 2  
tej sumy przypada 1,380.000 dolarów na płace 
zecerom i maszynistom. Liczba zatrudnionych ze- 

Wynosi 400, maszynistów 46, kory ’
OO. Baplern potrzeba 48,000.000 arknszy. [

— Książę Sewilli stawił gwałtowny opór. gdy 
mu oznajmiono, iż apelacja jego od skazującego 
wyroku została odrzuconą. Regentka i rząd od 
mawiają zmniejszenia kary. Księcia przeniesiono 
do szpitala więziennego.

—  Bal Z przeszkodami. Podczas baln na rzecz 
domu przytułku w salach redutowych w Wiedniu 
d. 28. z. m. około godziny 11. W nocy kapelmistrz 
kazał na trąbce zagrać pobudkę, poczem wezwał 
zgromadzonych, aby się w spokoju rozeszli, na 
dachu bowiem ukazał się ogień. Publiczność o- 
garnęła panika, zaczęto się cisnąć. Kapelmistrz 
wtedy kazał zagrać wesołego walczyka, co uspo
koiło nieco gorączkę i wszyscy rozeszli się w 
spokoju. Pożar istotnie ogarnął dach cały i le
dwie w ciągu dwóch godzin straż ogniowa opa
nować go zdołała.

Tegoż dnia, podczas balu „kolejowego" córka 
jednego z deputowanych nadepnęła na tak zwaną 
zapałkę dynamitową, od której ogon je j snkni ba
lowej w jednej chwili stanął w płomieniu. Po
wstał ogromny popłoch, przytomności jednak kilkn 
tancerzy, którzy natychmiast oderwali ogon sukni, 
zawdzięczyć należy uniknięcie katastrofy.

— Rocznica urodzin Wiktora Hugo. Scena
francuska w dwóch teatrach święciła w dniu 26. 

rocznicę urodzin wielkiego poety narodo- 
Wiktora Hugo. Dom Molióra wystąpił kn 

uczczenia pamiętnego dnia tego z prologiem Re-1 
nnua p. t . : „1802“ , o którym wspominaliśmy już 
kilkakrotnie. Wedłng sprawozdań gazet zagra
nicznych, próba dramatyczna znakomitego myśli
ciela nie była zbyt ndatną. Duchy słynnych mę
żów rozmawiały podobno banalnemi komunałami na 
polach Elizejskich, żadna myśl potężna a nowa 
nie zelektryzowała rozczarowanych słnchaczów. 
W  chwili, gdy cienie Corneillea, Racine’a, Boi- 
leau, Diderot’a i Voltaire’a nbolewają nad upad
kiem poezji i literatury we Francji, usłużny ge-

:usz, Camillus, załatwiający ziemskie sprawy 
mieszkańcom sfer niebieskich, przynosi z Paryża 
Świeżo wydane dzioło niejakiego Chateanbriand’a. 
Tytu ł: „Atala, czyli historja miłości dwojga
dzikich na puszczy pobudza satyrę Voltaire’a. 
Krytyka Racine’a nie jest tak surową Twórca 
„Atalli" ncznwa sympat.ję dla autora Atali“ w 
której dopatruje się założyciela nowej szkoły po
wołanej do dawania wyrazu najsubtelniejszym u 
czucioin. Niemn ej całe grono wielkich duchów 
zgadza się «a t0- ,z Prawdziwy reformator par
nasu Francji, istotny poeta stulecia, narodzi się 
dopiero w przyszłości, C’8™8*118 P/agnie. aby ów 
Mesjasz literacki był bohaterskim, potężnym, 
Piewca wielkich czynów Racine przedkłada 
Sad Sego poetę, któryby lirę -w j*  nastroił do 

poohw.I.ych » .  ”  „ W  « j j r
■W M *7W *I. V d t u »  *, P„ , b,
ety-filozofa; myśliciela, kto y y , na
metylko na sztukę, l®02 1 na y 
prawodawstwo. kt6 v

N a jś m i e l s z e m i ^  s ą  ż ą d a n ja ^ B o i^ ^ h  ’formuł

z. m. 
wego

■Pętał poaS* , •Bvroicb ku ! nar0(J()Wd okowmi smunj —
Packłm’ d ?  Prawa poezji spisał niejako w lite- 
flego nowato karnó,m> wzdycha do bezwz^lęd-
azvwvch coby uwolnił Franćazów od fal-

n *‘darot. eklektyk i poz^ywycn reguł przymusu. Diaeroi. .
śmierci wyciąea /  w8 tkich nabożnych zy
czeń własne swoje wielostronne żądania W tej28 
chwili nadbiega geniusz - poseł z oznajmieniem 
że cudowne dziecko, mając, zadość nczynió wszjs 
tkim wymaganiom zgromadzonych wielkich duchów, 
przyszło właśnie na śWiati _  -wówczas rozsunę* 
ła się błękitno-szara mglista zasłona w głębi Pó1

R. m. z d. 26. września 1883. r. w ten sposób, 
ażeby w skład komisji do ocenienia koni rządo 
wych, jak długo są one w użytku osób prywa 
tnych, wchodziło zamiast przełożonego gminy 2 
delegatów wybranych przez Rady powiatowe.

8) Rada .ogólna poleca komitetowi, by jako 
reprezentacja interesów rolniczych, tak wobec 
Wyą. rządu jak i Izby handlowej lwowskiej 
oświadczył się stanowczo przeciw urządzeniu no 
wego nrzędu cłowego w gminie Olchówek, po 
wiatu rawskiego, a to z powodu, że utworzenie 
powyższego urzędu wpłynęłoby nader szkodliwie 
na stosunki rolnicze powiatu sokalskiego i raw 
skiego, a tem samem na interes ogólny krajowy.

4) Rada ogólna poleca komitetowi, aby się 
starał w miejscu -przynależnem o wprowadzenie 
takich zmian w regulacji rzek, jakieby w inte 
resie kraju potrzebne się okazały.

Rada ogólna uznając wielką ważność i po 
trzebę zawiązania takiego Towarzystwa, poleca 
komitetowi, aby wspólnie z komisją i przybra
niem mężów fachowych, poczynił wszelkie kroki 
do wprowadzenia w życie Towarzystwa ochrony
własności ziemskiej.

Posiedzenie d. 5. marca otwiera p. Piotr
G r o s s .

P. Mieczysław B o r k o w s k i  stawia wnio
sek, aby uchwała powzięta na przeszłorocznem 
poufnem zgromadzeniu, „wręczenia medalu księ- 
cin prezesowi Ad. Sapieże“ została wykonaną.

P. H e n z e l  popiera ten wniosek. Przewo
dniczący, podaje ten wniosek do głosowania. 
(Przez powstanie jeduomyślnie przyjęty.)

Następnie odbyła się dyskusja nad sposo
bem zawiadomienia ks. Ad. oapiehy o powziętej 
uchwale i wręczenia mu medalu.

Uchwalono wydelegować dawniej wybrany 
komitet. Tymczasem dano znać, że ks. Adam
Sapieha zjawił się w ratuszu.

Na wniosek p. Henzla, postanowiono zawia
domić księcia — który ma objąć przewodnictwo, 
przez usta pp. Borkowskiego i Grossa o zapa
dłej uchwale.

Grzmiącym okrzykiem powitano ks. Sapiehę, 
a dwaj wyżwspomniani delegaci, wypowiedzieli 
mowę powitalną (wszyscy członkowie Rady og. w 
stroju galowym wysłuchali stojąco obie prze
mowy i z rozrzewnieniem wypowiedzianą po
dziękę 25-letniego prezesa Tow. ks. Sapiehy.) 
Ostatuią przemowę zakończono okrzykiem : Niech
żyje ks. csapiehalPrzewodniczący ks. Sapieha przystępuje do
porządku dziennego, a mianowicie do punktu 2. 
5, t. j. „Sprawa chowu bydła i reorganizacja 
stacyj buhajów subwencjonowanych". Referent 
w tej sprawie p. Jan B r a y s r ,  w dłuższej 
przemowie uzasadnia projekta, powzięte przez 
odnośny oddział komitetu.

Referent stawia dotyczące wnioski.
. Następny mówca p. J a r o s z y ń s k i ,  w 
imienin Oddziału stanisławowskiego, stawia do 
wniosku, postawionego przez referenta, odnośne 
poprawki, które pewnym dodatkiem uzupełnia p. 
® c i P io.
rozwfd ? a. h k o w s k i  w bardzo długiej mowie 
buhajów Slę nad modJ% subwencjonowania stacji

dawadni??ńa6czWna ? i T PrZe"?Ówie? ia
J -  tr"dyskusji broni ponownie

■ ton? w imi * P?jtawionych przez siebie 
wniosków w mieniu Oddziału stanisławowskie
go. Mow. następnie hr. Stan. Dzieduszycki, po
pierając wnioski referenta, p. Brajera

Przewodniczący podaje wnioski pod głoso
wanie, którS zostały przejęte wraz z dodatkowym 
wnioskiem p. Jaroszyńskiego.

W dalszym ciągu porządku dziennego refe
ruje p. G i z o w s k i, imieniem sekcji chmielo
wej, o projekcie zawiązania spółki chmielarskiej.

Wcelu powzięcia uchwały nad statutami odno
śnej spółki, odbędzie się popołudniu posiedzenie 
poufne.

Do punktu 3. B  porządku dziennego, refe
ruje p. Boi. A u g u s t y n o w i c z  w sprawie han
dlu rolniczego, składów zbożowych i zaliczek na 
t. zw. „warranty", i po dłuższej przemowie sta
wia następujący wniosek: „Komitet wnosi: Wal
ne zgromadzenie Rady ogólnej raczy uchwalić: 
Poleca się Komitetowi wnieść podanie do Wy
działu krajowego, aby tenże odpowiednio do u- 
chwały Wys. sejmu w r. b. powziętej, raczył 
przedewszystkiem wprowadzić w życie składy 
zbożowe, t. zw. „publiczne składy towarowe z 
warrantami" we Lwowie."

Do poruszonej sprawy zabiera głos p. K o- 
z ł  o w s k i.

Godz. I ’ /., posiedzenie trwa dalej.
Do Rady zawiadowczej tow. kolei Północnej 

cesarza Ferdynanda, na ostatniem zebraniu jene- 
ralnem akcjonarjuszów zostali wybrani pp. Win
centy Dutschka, dr. Kajetan br. Felder, Maury
cy Goldschmidt, Juliusz Herz, Teodor Hornbo- 
stel, Alfred Lenz, dr. Filip Mauthner, margr. 
Aleksander Pallavicini, Gustaw Scholler, Sewe
ryn Smarzewski, Józef Stumraer-Traunfels i Lu
dwik Tenenbaum. Prezydentem Rady nadzorczej 
wybrany został p. Juliusz Herz, a wiceprezyden
tem p. Teodor Hornbostel.

Ostatnie notowania produktów z dnia 5. 
marca b. r.

Lwów, pszenica 7-50 do8*65, żyto 5•— do 6'10, 
jęczmień 5'— do 7*15, owies 6’50— 7-25, groch 6*— 
do 9.55, wyka S‘75 do 7-50, rzepak 8-50 do IO— , 
lnianka 8’50 do 9’50, koniczyna czerw. 40—58, ko
niczyna biała 40’—65, konicz. szwedzka 42*—75.

Tarnopol, pszenica 7*— do 8-30 , żyto ły
do 5’75, jęczmień 5-— do6*-—, owies S^SOdob1—• 
groch 6"— do 9' —, wyka 6‘75 do 6‘ , rzepak 
9 - -  do 9-80, lnianka 8*50 do 9'30, koniczyna 
czerw. 40-— do50-—, koniczyna biała •— do — 
koniczyna szwedzka — .

Podwołoczyska, pszenica 7.— do 8‘30L żyto 
5•— do 5*75, jęczmień 51— do 6’—, owies 5*50 do 
6’ 16, grochS^BdolO'—, wyka —’—do—' —, rzepak 
—*— do —*—, lnianka 8‘— do 9*35, konicz. czer. 
35-— do5P—, koniczyna biała —'— do • , koui-
ezyna szwedzka — .

Jarosław , pszenica 7‘50 do 8‘65 , żyto 
5-—- do 5‘75, jęczmień 6-— do7-—, owies 6 '— do 
610, groch6.— do 9-50, wyka 5-75 do 6-50, rzepak
9 --  do 10-30, lnianka — do koniczy
na czerwona 40 '— do 52'—, koniczyna biała 
40-— do 62-—, koniczyna szwedzka —• do 
wszystko za 100 kilo netto bez worka.

Chmiel za 56 kilo loco Lwów zł. 5-
10-— nominalnie.

Okowita za 1000 litr. pret. loco Lwów złr
8 5 - -  do 35-50.

Usposobienie dość spokojne.
Wyka i owies poszukiwane.
Telegramy targowe, z dnia 4. maroa.
W i e d e ń :  Pszenica za 100 kilo — — zł 

do — zł., żyto — - -  do — Okowita 
26.— do 25.25 zł.

B u d a p e s z t :  Pszenica za 100 kilo na wio
snę 8.21 zł. do 8.23 zł.; rzepak na sierpień- 
wrzesień 151.75 zł. do — ,— zł.

W r o c ł a w :  Pszenica —■.— m. do — m ; 
żyto — m. do — m ; owies —.— m. do 
— m.; rzepak —. m. do — m.; spirytus 
—.— m. do —.— m.

B e r l i n  . Pszenica żółta na kwieoień-maj
153.26 ni.; żyto — .— m.; spirytus 36.80 w.; olej 
rzepakow y — . -— m

P a r y ż ;  Mąka za 159 kilo 47.25 fr.; olej
rzepakowy -  fr.; flplTyttts _ fr.

Nafta. Wiedeń _  z\ .  Brema
loco 6.85, Hamburg- loco  7.30, na luty 7. , na

“  ' " ‘y

do

Ostatnie wiadomości.
Organ dyplomacji rosyjskiej a wysoko półu- 

rzędowy Nord bierze w obronę swoją ks. Bi8<- 
marka przeciw... Polakem w Galicji. Agitacja 
krakowska przeciw przemysłowi niemieckiemu, 
historyczne refleksje ks. biskupa Dunajewskiego 
z powodu obchodu pamiątkowego ślubu królowej 
Jadwigi z królem Władysławem Jagiełło, i mo
wa dep. Hausnera o wniosku Coroniniego, z świe
tną filipiką tegoż przeciw reakcji antikonstytu- 
cyjnej, są dla Norda faktami, dowodzącemi potrze
by jego pomocniczej akcji dla księcia Bismarka. 
Rzecz się wszakże nie ogranicza do tego, Nord, 
zapewniając, że nie wątpi o usposobieniu cesa
rza Anstrji i gabinetu Taaffego, występuje prze
ciw wpływowym sferom, schlebiającym Polakom 
w Galicji, jako przeciw niebezpieczeństwu, za
grażającemu obecnemu systemowi rządów i soli
darności, jaką ks. Bismark stara się wedle Norda, 
między obu cesarstwami zaprowadzić, solidarno
ści, j a k i e j  d o t ą d  n i e  d o s t a j e  w s z e l -  

i e j  p r a k t y c z n e j  s a n k c j i ,  dodaje Nord. 
Jakby zaś wyglądać mogła ta „sankcja", daje do 
poznania organ dyplomacji rosyjskiej, prawiąc 
bezpośrednio o walce Rusinów, (zwie ich Rosja 
nami) z Polakami na noże w Galicji.

11
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macji unii, albo bez oznaczenia terminu, albo 
stosownie do art. 17. traktatu berlińskiego, oraz 
formę skonstatowania że mocarstwa zgadzają 
się na porozumienie turecko-bułgarskie. W tym 
ostatnim kierunku życzy sobie Porta, aby to zgo
dzenie się mocarstw sformułowane zostało w pro
tokole, który ma być podpisany na konferencji 
reprezentantów mocarstw w Konstantynopolu, i 
aby reprezentantom mocarstw poruczono ozna
czenie tej formy.

Journal de St. Petersbourg sądzi jednak, że 
mocarstwa postanowiły dopiero wówczas udzielić 
turecko-bułgarskiemu porozumieniu stanowczej i 
formalnej sankcji na konferencji w Konstantyno
polu, jeśli zrewidowany statut organiczny rów
nież będzie mógł uzyskać sankcje.

Berlin d. 4. marca. W rajchstagu uzasadniał 
minister finansów przedłożenie, tyczące się mo
nopolu spirytusowego, wskazywał na przykłady 
Francji, Angi.i, Rosji i Ameryki, twierdząc, że 
rozszerzenie sfery wpływów państwowych nie 
wypadnie ztąd znaczne, a prawo parlamentu ty
czące się przyzwalania środków pieniężnych, nie 
ulegnie żadnemu ograniczeniu. W końcu wzywa 
minister do jednozgodnego współdziałania. Hue- 
ne z centrum przemawiał przeciw projektowi, 
lecz zgodził się na przesłanie go do komisji. 
Richter domagał się natychmiastowego odrzuce
nia projektu. Wedell -Malchow przemawiał za 
przedłożeniem. Dalsze obrady toczyć się będą 
jutro.

Paryi d. 5. marca. (Donieś. „Aj. Hayasa".) 
Francja oświadczyła, że zgodzi się na układ tu
recko-bułgarski dopiero wtedy, gdy uregulowaną 
zostanie wschodnio-rumelijska kwestja celna.

Paryż d. 5. marca. Posiedzenie Izby po
słów. Po przemówieniach wielu posłów za i 
przeciw wnioskowi o wydaleniu książąt, Freyci- 
net oświadczył, że wniosek ten jest zdaniem jego 
niepożyteczuym i bezcelowym, a Izba może 
liczyć ua rząd, że w danym razie będzie wie
dział, jakich chwycić się środków. Poczem wnio
sek o natychmiastowe wydalenie został odrzu
cony 345 gł. przeciwko 195, a wniosek o wzglę- 
dnem wydalaniu 333 gł. przeciwko 188. Nastę
pnie Izba przechodzi do zwykłego porządku 
dziennego, wyrażając pełne zaufauie do rządu.

Socjalista Camalinat chce interpelować rząd 
w sprawie wypadków w Dócazeville.

Izba odracza się do czwartku.
Londyn d. 5. marca. Izba gmin obraduje nad 

wnioskiem Holmesa, który żąda, ażeby Izba nie 
brała pod obrady budżetu administracji cywilnej 
w Irlandji, dopóki nie będzie wiadomą polityka 
rządu w kwesiji irlandzkiej. Gladstone oświad
cza, że kwestje socjalne, agraryjne i administra
cyjne łączą się z sobą w Irlandji ściśle, a roz
dzielone rozwiązać się nie dadzą. Rząd nie chce 
przywracać porząaau za pomocą środków repre
syjnych, ale za pomocą środków, łączących się 
z rządem Irlandju Bozcotyzowanie zmniejszy 
ło się.

Churchill oświadczył na to, że kraj powf 
nien baczyć na istotne niebezpieczeńst o. „Jeże' 
li będą dwa rządy w Irlandji: narodowców i 
królowej — ten ostatni będzie bezsilny. Naro
dowcy są teraz spokojni, ale walkę podejmą na 
nowo, jeżeli rządowe projekta ich nie zadowolą. 
Nastąpi wtedy walka o śmierć albo życie celem 
przywrócenia porządku.

Wniosek Holmesa o odroczenie rozprawy, 
zwalczany przez rząd, odrzucony został 3614 gło
sami przeciwko 204

Londyn d. 5. marca. Z dobrze poinformo 
wanej strony zapewniają, że Gladstone jest żde 
cydowany utworzyć osobny rząd irlandzki z par 
lamentem w Dublinie, albowiem w tem widzi 
jedyny sposób rozwiązania kwestji irlandzkiej 
Sądzą, że Treveiyan poda się do uymisji, ról 
nież Chamberlein i kilku innych członków gabi 
netu ma ustąpić.

Londyn i .  6. marca. Izba gmin przyjęła bi 
o odszkodowaniu dla ofiar ostatnich rozruchów 
w Londynie 106 głosami przeciw 70.

Londyn d. 5. marca. Na dorocznym bankie
cie Towarzystwa popierania ubogich cudzoziem
ców, miał Waddington, który przewodniczył ze
braniu, mowę. Mówca oświadczył, że wyraża u- 
czuc.a zarówno republiki francuskiej, jak i swo
je, twierdząc, że Francja, jak długo posiada po
tęgę, pragnie bronić z honorem swycłi intere 
sów, żyjąc podczas pokoju w zgodzie ze wszy 
stkiemi.

Madryt d. 4. marca. Królowa ciągle chora, 
me opuszcza łóżka i nie przyjmuje nikogo. Ko
mendant Kartageny zakazał surowo zbliżać się 
do fortów.

Banku kypot galic. 200 zł. w. a. 283 — 287 -
kred. galic. 200 zł. w. a. 217 — 222 —

2. Listy zastaume za 100 złr. 
bez kuponu bieżącego:

101 25 102 25
92 75 94 —

101 25 102 25 
91 30 92 50
93 25 94 25

102 70 103 70 
98 55 99 55

Tow. kred. galic. 5 prc. w. a.
» » n ^ n
» „ „ 6 „ okres.

• 4: „ „
Banku krajowego 4 ,/i°/« w- a- 
Banku hyp. galic. 6 „ „

.  „ „ 5 wyl. z 10 pr. prmlOO 75 101 75
S. Listy dłużne za 100 złr.

G. Z. kr. wł. (d. 6 pr.) 3 pr. w likw. — — 54 — 
. . .  5 2 »/,•/, „ -----------------51 -

4. (Migi za 100 złr. 
lndemnizaoyjne galic. 5 prc. m. k. 104 60 105 50 
Kom. banku kraj. 5 pr. w. a. I em. 98 25 99 25 
Hoży czka kraj. zr. 1873 6 prc. w. a. 102 75 104 — 
Pożyczka „ „ 1883 4 pr.

5. Losy.
Miasta Krakowa .

„ Stanisławowa .
6. Monety.

Dukat holenderski 
Dukat cesarski .
Napoleondor .
Półimperjał rosyjski 
Rubel rosyjski srebrny 

.  „ papierowy .
100 marek niemieekick 
Srebro . . . .
Kupony w srebrze

92 25 93 25

17 - 19 -
24 50 26 50

5.83 5.93
5.87 5.97
9.96 10. 6

10.30 10.40
1.54 1.64
1.24 1.26

61.20 62.05

KURS G IE Ł D Y  W IED EŃ SKIEJ. 
W iedeń dnia 4. marca 1886. 

godzina 1. minut 50. popołudniu
Alpiny 31.60
Anglo-Austr. 118.80 
Kolej Kar. Lud. 204.25 
Kolej Połud. 126.— 
Kolej p. Elżb. 252.30 
Węg. Nordostb. 178.75 
Węg. Tabakast 74.— 
Węg. cis. losy r. 124.90 
Zł. ren. węg 4%  104.87 
Ros. rubel pap. 1.24.75 
Galic. indemn. 104.75

Węg. akcje kr. 307.60 
Unionsbank 74.— 
Nordbahn 236.75 
Kolej Alfóld 190.50 
Kolej lw-czern. 236.25 
Wied. Commun. 125.25
Elbetal 
Landerbank 
Bankverein 
Losy węg. 
Kredytowe

168.25
118.25 
111.50 
119.75 
299.10

Usposobienie: stałe. 
W iedeń dnia 5. marca 1886 

godzina 10 miuut 35 przed połuduiem
Akcje kredyt. 299.70 
Kolej Kar Lnd. 204.75 
Uuionbank 78.70 
Rossyj. bank. 1.24V4

Berlin onia
godzina 5 minut 35 po połuduin 

Rossyjs. bankn. 202.40 Akcje kredyt.
Lombardy 206.— Galicyjskie
Foż. wschód. 68.05 Anstr. bank.

Anglo-austr. 119.30 
Kolej połudu. — .—
Napoleondor 10.03 
Usposobienie: słabe

4. marca 1886.

492.50
83.50

161.95

P O C I Ą G I  K O L E J O W E .
Ze Lwowa odchodzą: 

podług zegara lwowskiego:

Wiedeń d. 5. marca. W komisji socialistv 
rznej przy postanowieniu, dotyczącem ‘ 
zakazu dalszego rozszerzania druków an«r<>iG 
stycznych, oświadczył hr. Taaffe, że musiTono 
wme powiedzieć, iż niebezpieczeństwo jest wiał 
kie, a rząd wielką wagę przywiązuje do wydania 
ustawy. Pod pewnym względem uważa druki za 
niebezpieczniejsze od materyj wybuchowych.

Sofia d. 5. marca. Dziś po paradzie zawia 
domił książę wojsko o podpisaniu traktatu poko
jowego. Wojsko i ludność pozdrawiały księcia 
entuzjastycznie. Wczoraj wieczorem urządzono 
mu wspaniały korowód z pochodniami. Książę 
ukazał się na balkonie. Burmistrz pozdrowił księ
cia gorącą przemową, w której podniósł zasługi 
jego i wyraził mu hołd. Dziękując, książę skon
statował, że całe powodzenie zawdzięcza patrio
tyzmowi narodu i dzielności armii. Oświadczenie 
to wywołało nieopisany zapał.

Ateny d. 5. marca. Austrjacka kanonierka 
„Krka“ i angielski jacht „baint Marin" przyby
ły z zatoki Suda do portu pirejskiego. W ogól
ności panuje usposobienie spokojne, przeważa a- 
toli duch oporu.

Pstersburg d. 4. marca. Journal de St Pe- 
tersbonrg pisze: Porozumienie wszystkich kabi
netów w sprawie turecko-bułgarskiej U£rociv8 zo. 
stało już, jak się zdąje w zasadzie osia/niete 
Pozostaje jeszcze tylko oznaczyć formę prolla’

Przyjechali do Lwowa d. 5. marca 1886.
Hotel ŻORŻA: M. Skibniewski z Rosji, A, 

Leszczyński z Zabloclec, K. Postruiki z Wojni- 
łowa, A. Fedorowicz z Wiednia,

Hotel FRANCUZKI: W. hr. Dzieduszycki 
z Jeznpola, dr. W. Czajkowski z Przemyśla, B. 
Jocz z Krzywczy, M. Grttnberg z Odessy, J. N. 
Buhl z Wiednia.

Hotel LANGA: L. Lityński z Gródka, H.
Bromilski z Mościsk, 8. ZuckerbUoker z Wiednia, 
dr. J. Au z Bublan.

Hotel EUROPEJSKI: J. Czajkowski z Sar- 
nlk, W. Żurowski z Berezka, W. Nigińaki z Ro
sji, B. Dawldoff z Kijowa, 8. Kohn z Wiednia, A. 
Kraft z Radymna.

Hotel ANGIELSKI. K. Michalewski z Mysz
kowie, W. Sokolnicki z Wołynia, Z. Kościszewski 
z Beleluji, A. Hoszowski z Łodzlny, Z. Kahane 
z Dnblan,

Hotel KRAKOWSKI: K. Dybowski z Ku
lawy, J. Bittuer z Sarnek, ks. M. Dąbrowski z 
Majdann.

Do Krakowa . . *10.4t 4.05 8. - 4.50
Do Podwolbozyuk 10.27 • 5.56 | — — 12.35

(z Podaamoza) 10.56 ! — 1 — * 6.07 1. 9
e Czemiewieo . — u . e 9 ~ • 6.80 12.90

Do Lwowa przychodzą:

Z Krakowa . . 9.27 • 6.86 11.33 7.50 _
Z Podwołoozyek *10.26 3.05 — 3.60 —

„  (na Podsameze) •10.12 2.26 — 3.20 —

Z 'erniowieo •10.05 3 35 — 3.30 —

Z  Krakowa odchodzą:

Do Lwowa(z peazt.) “ *031 1 i(T5ł| 6.12 — 10.46
Do Wiednia (z.prg.) 5.401 *6.56 c o 9.30 3.—
Do Prus „ 5.40| *6.56 8.15 9.30

Do Krakowa przychodzą:

Ze Lwowa 
Z Wiednia 
Z Warszawy 
Z Prns . .

tle 101 9.38 *6.48 2.33
*8io| 9.50 7.26 9.45
•8 JO!

9.46
9. to

*8.801 1 — —•—
5,27 j  
L.15;

Gwiazdką są oznaczone pociągi pospieszne.
W obwódkach osarnyoh l~~1 są godziny nocne, t. j. 

od zóst«j wieeaór do ssóstei rano.

C. k. jeneralna Dyrekcja austr. kolei państwowych.

W  t e a t r z e  h r . B k a rb k a .
W piątek dnia 5. marca 1386.

Na dochód A ntoniny K w leeińekiej:

Sztuka przypodobania 8«Q
czyli: YiceJirabia de Lótorieres 

komedja w 3 akt. z franc. pp. Bayard i Dumtnoir. 
Po raz pierwszy: N a  s t a n o w is k o  

dramat w 1. akcie przez Adolfa Walewskiego. 
Po raz pierwszy: T r s e e h  a y t l l w e d w  

komedja w jednym akcie Lucjana Kwiecińskiego.

Początek o godz. 7mej wieeaór.

Z Izby handlowej i przemysłowej. 
LWÓW d. 5. maroa 1886.

1. Akcje aa sztuką,

bez kuponu bieżącego płacą żądają
bez dywidendy

Kolej galic. Kar. Lud. 200 zł. m. k. 203 75 207 — 
, lwow.-czern.-ja8S 200 zł. w a. 235 -  288 50

Wyciąg z rozkładu jazdy 
w ażn y  od d a la  L  p a śd a le rn lk a  1 8 8 5 .

Przyjazd do Lwowa.
Pociąg osobowy: o godz i. minut & w nooy z Husia- 

tyna, Stanisławowa, Chyrowa, Stryja. — O god*. 8 
min. 5 przedpołudniem z Zwardonia, Chyrowa, Stryja 
O godz. 4. min. 15 po połud. ze Zwardonia, Chyrowa 
Stryja, Stanisławowa, Husiatyna.

Odjazd ze Lwowa:
Pociąg osobowy: o godz. 7. min. 10 rano do Stryja. — 

O godi. 11. min. 95 do Stryja, Chyrowa, Stanisławo
wa, Husiatyna. — O godzinie 7. min. 10 wieczór do 
Stryja, Chyrowa, Zwardonia

Przyjazd do Stanisławowa.
P ociąg  osobow y: o godz. 8. min. 16 przed południem z 

Husiatyna. — 0  godz. 9. min. 2 przedpołnd. ze Zwar
donia, Stryja. — O godz. 5, min. 37 po połud z Hu
siatyna. O godz. 5. min. 51 po południu ze Zwar
donia, Lwowa, Stryja.

Odjazd ze Stanisławowa:
Pociąg osobowy: o godz. 9 min. 40 przed południem do 

Stryja, Lwowa, Zwardonia. — O godz. 10 min. — 
przed południem do Hneiatyna. — O godz. 6 min. 28 
wieczór do 8tryja. Lwowa, Zwardonia. —  O godz. 6 
min. 60 wieoznr do Husiatyna

Rubryka ,I a < e e ła n e ‘  aia pochodzi od Bedakoji 
która M  ładną) odposriodaialaołoi aa nią ule przyjmuje.

(£9 a d e s ł a n e . )

W  administracji Gazety Narodowy jest do naby
cia brostura: „Rozprawa nad wnioskiem posła 
Romańczuka* po 40 ct.

W celu korzystnego ulokowania kapitałów
polooamy

- t y i o  L i s t y  z a s t a w n e
hi po taki takło gwarancją krajową.

Takowe loaają ile  a 1 p a r ł  i a% do nabycia najtaniej w kantora* wymiany

S o k a l  I  I s ł l i e n .
Zlaoonlo a prowincji ukuteomiamy bez docznie 

bez dolioienla prowizji. 5055 f



C. k. UDrz. galic. akcyjny

Bank hipoteczny
kupuje i sprzedaje 

w szystk ie

papiery wartościowe
i monety

po kursie d z i e n n y m .

Zlecenia z prowincji wyko
nuje się odwrotną pocztą bez 
prowizji.

183* 25 48

JRnsetHesi^ny ze Laeowa

S K Ł A D  N A S IO N
TEOFILA ŁUCKIEGO

do własnego zakładu produkcji nasion, poleca najobficiej w zupełnie świeże 
nasiona zaopatizony obecnie

u> J le tn le  poczta Strzelista
pod tąż samą firmą dalej istniejący ten sam

Główny skład nasion
wszelkich nasion najlepszych jarzyn, kwiatów, traw, 
mroków olbrzym ich i marcli fi, Ir - »uy francuski*

itp. pr cenach od handlów lwo—skich znacznie niższych a to dla niższycn 
kasztów administracji.

Wysełki pocztowe ze 8t’ zelisk, kolejne z Bobrki wysyła odwrotnie. Worki, 
skrzynki i ws elkie opakowanie nie d iliczam.

• 1 Ti;— Cennik nowy na rok 1886 wysyła na żądanie franco. ——
2031 3—3

Wiedeń. -  „Hotel Mótropole.11
Ringstrasse, Franz-Josefs-Q uai. W ie lk i hotel p ierw szorzęd n y

300 pokojów i salonów (od 1 zł. wyżej), winda osobowa, czytelnia zaopatrzona w 
dzienniki wszystkich krajów (także i „Gazetę Narodową1*), stacja tramwaju przy 
domu, omnibus hotelowy przy dworcach kolejowych. Przy dłuższym pobycie po 
mieszkanie po zniżonych cenach.
1321 24— 40 Ł. SPEISER, dyrektor.

3\oU>- £

Ogłoszenie.
D n ia  14 . m a r c a  1886 odbę

dzie się w B u d k a c h  w sali Rady 
powiatowej o godz. 4. po południu

Walne Zgromadzenie
S p ó ł k i  h a n d l u  skór

Porządek dzienny:
1. Zagojenie.
2. Przedłożenie przez dyrekcję 

rachunków Spółki za rok 188E cęlejp 
uzyskania absolutorium.

3. Rozdział zyska.
W Rudkach d. 2. marca 1886. 

Rada nadzorcza spółki handln skó 
w Rudkach Tow. zarejestr. z nieogr. 

poręką.
Rayski Albin, prezes. 

^nabalowski Aleksander sekretarz.
2053 1—1

Ekstrakt mięsny
na polepszenie 

rosołn, sosn, ja rzy n ;
kondez bulion m ięsny

latychmiastowego sporządzenia pożywnej, 
wybornej zupy mięsnej bez wszelkiego innego 

dodatku; Należy żądać prawdz. ELEBOCEBICHA 
preparatu mięsnego.

Hartowny skład dlc, Austro-Węgie- u korespondentów kompanii Kemme- 
rich : pjnr keotlor. Etc! we W iedniu.

1077 3 - ? i

Bergera medyczne mydło maziowe
zaleoone przez powagi medyozne z wielkiem powodzeniem używane jest we 

wszystkich państwach Europy na
wyrzuty zkórne wszelL, jego rodzaju 

OS' bl5wie przeoiwko chronicznym krostom, parohom, łupieżom i wyrzutom pasoży- 
t nm,  idzież na czerwoność nosa, odmrożę ie pooenie nóg, i papry we włosaoh. 
BERGER i  MYDŁO MAZIOWE zawiera 40 prc. s m o ł y  d r e w n e j  i r ó ż n i  s i ę  
od wszystkich innyoh smoło wy oh mydeł.

Przy nporczywych cierpieniaoh nżywa się także
B e rg e ra  m y d lą  m a zio w o > sia rk o w e g o  

które ma wielką wartość medyozną, i różni się od ;nnych mydeł smołowych za 
grani znyeh.

Łagodniejszem „mydłem smołowem“ do nsunięoia wszelkich 
n i e c z y s t o ś ć *  p i c i  

liszaj*..’ i pr>si.azów u dzieoi, tudzież jaku doskonałe mydło do mycia i kąpania 
w oodziennem użyoiu jest:

1 e r g e r a  g l y c e r y n o w e  m y d ł o  m a z i o w e ,
które zawiera 85°/0 glyceryny i jest perfumowane. ______

Cona kawałka każdej s rtj 35 ct. z brosznią.
Z innych m e d y c y o a l n y c h  i  h y g i e n i c z n y e h  m y d e ł  zaleoają się 

zasłngnją na uwagę następująoe:
B e r g c  « m e d y e .  m y d ł o  n a f t o l o w e  i  n a f t o l o w o - s i a r k ^ w e  

Po wielu próbach ~r b'inice wiedeńskiej uznano n a f t o l  jako środek doskonale 
działająoy w „cierpieniaoh skórnych11, i tam stosowny, gd de nie można użyć smoły 
z powodu zapachu Cena 50 ct

Do wydzierżawienia
F o l w a r k  o półtora mili od Lwo 
wa obejmujący 164 morgów. Bliższa 
wiadomość w kancelaryi adwokata Dr 
Dziubińskiego Ł. 10 plac Mariacki.
2044 2—2 1 ‘ ‘

W y s z ła  d r o g a  s e r ja  
Illustracji do Powieści Sienkiewicza

PLASTER THAPSIA
PP. LFPERDRIEL-REBDULUEIU

K T Ó R Z Y  JĄ  JKGO W Y K A L A Z C A 1 I
n» J ••

Wyprónowany i upoważniony do 
wprowadzania na terytorynm Oeaar- 
s.wa przez Departament Medyczny w 
Petersburgu.

Plaster tim leczy Katary, Kaazla, 
.apaienle ćychawek, ptuo I cptmencj, 
bóle reumat vczn» , cierpienia kropo pa 
clerzomego, etc., etc. ‘  i

Jest to znakOuJty środek i. por-odu 
pomyślnych skutków, jakie piawn 
i dlatego jest ozęsto podrabiany i 
naśladowany.

Dla uniknięcia przypadk ó w pity  pi
ny w anych zwyc uie z oała i isznó1- 
cią lekarstwom jąoym « bą
podobieństwo, wymagaó nsli u 
każdym piast-z< iby ~ie znajdowały 
podpic7-

C-J Z

T r s e c i a  S e r fa  w y jd z ie  w  m a r c u .
Całość 12 illustracji.

Cena całości 8 zł. duży format. | Cena eałości 4 zł. mały format.

Z  d n ie m  1. k w ie t n ia  c e n a  b ę d z ie  p o d w y ż s z ę  n a
10 z t . i  5  z ł. w . i

Naoywać można u

E. TRZEMESK1EGO we
2048 2 - 3

Lwowie.

Bergera medycz. i hygien. mydła.

l ^ J a  liczne zapytania z prowincji odpO" 
wiadam, że pogłoski, jakobym z p0‘ 

w"du nabycia gospodarstwa zaprzestał 
praktykować, nie mają żadnej podstawy- 
Ordynuję jak dotąd ’ chorobach zębów i 
jamy ust, sporządzam sztuczne zęby 1

Na liczne zapytania szanownei Pu 
blieznośei oznajmiam, że od marca rokn 
bieżącego otwieram ponownie 

Hć U  B  S

tiauki kroju dam skiego!
i udzielam nauki szycia sukien Moje środki do pielgg-nowania zębów 
damskich codziennie od 10. rano dcii ust (wody i proszki) taż- u mnie jak i 
1. z południa. 2038 3—6 w handlu Wgo Ludwiga ul. Halicka.

szczęki itd.,ęki i
Na żądanie znieczulam kokainą.

Polecam również
m a g a z y n

mój i nadal względom szanownych Pań 
jako znany od lat wielu, nietylko ze sta
rannego i eleganckiego wykonania, ale ró 
wnież z najświeższych i najgustowniej- 
szyeh przyborów i materji. Przyjmuję ró
wnież zamówienia na gotowe kostiumy

•JOfieflna Dąbrowska,
właścicielka magazynu sukien damskich 

plac M arjacki 1. 8.

Lwów rynek 24.
M .

1870 9—?
D. Lisowski

dentysta.

Parkiety i posadzki
deszczułkowe, poleca parowa fabryka 

stolarska
BRACI WCZELAK

we LWOWIE.
Cenniki parkietów, drzwi i okien, roz
syłamy na żądanie. Ilustracje par 
dictów na żądanie za pobraniem 1 zł. 
1975 2 -1 2

Berę/era myoto benzoesowe 40 ct. 
do udelikatnienia c «

Bergera mydlc boraksowe 35 et. 
na pryszoze i piegi.

Bergera mydło karbolowe 40 ct. 
do wygładzania skóry i dzióLów po o- 
spie, tudzież jako myć to desinfekcyjne 
na wszystkie choroby iufekoyjne.

Bergti a mydli kamforowe 35 ct 
na odmrożenia i reumatyzm.

Bergera mydło iółtkowe 35 ct. na 
papry w głowie i brodzie.

Bergerc płynn myato ielazit i 
50 ct. doskonałe do leozenia ran.

Bergera imjdło iółeiowe 35 ct. 
na plamy wątrobiane i piegi.

Berbera mydło glic ynowr 5 ct. 
Bergera mydło iywiceue 35 ct. 

przeoiwko cierpieniom gośćo. i reumat.
Bergera mydło jodowo-potasowe 

>5 ct. na puohlinę gruozołów, ból gar
dła, wole, tudzież na przypady gośćco
we i reumatyozne.

Bergera mydło jodowo-siarkowe 
45 ct. przy wrzodaoh syfilitycznych.

Bergera mydło ziołowe 35 ct. do

Bergera nydło tranowe 35 ct. na 
horo by skroluliozne.

! . '.rgera mydło piaskowe do ni
rania skó-y.

Bergera mydło salicylowe 40 ct. 
jako antyseptyczne mydło toaletowe.

Bergera mydło siarkowe 35 ct. na 
' pryszcze.
j Bergera mydło siarkowo-piaskowe
i 35 ct. na wyrzuty skórne.

Bergera mydło siarkowo-mleczne 40 
et. na węgry, piegi i liszaje.

Bergera mydło spermacetowe 40 ct. 
na s z o r s t k i e ,  czerwone i popękane 

i ręce,
Bergera mydło storasowe na wy- 

i rzuty skórne zamiast mydła maziowego. 
Cena 40 et.

Bergera mydło tarninowe 40 ct. 
przeoiwko wypadaniu włosów, na pooenie 
rąk, a w połąozeniu z mydłem maziowem 
jako doskonały środek do p o r o s t u  
włosów.

Bergera mydło tymolowe 60 ct. naj 
wyborniejsze mydło kosmetyozne do my- 
oia i kąpieli.

będą

kąpieli aromatycznyoh.
Zaleca się próoz tego nowo zaprowadzone:

Bergera medyczne mydło na zęby 
najlepszy, najdoskon. najtańszy środek do czyszozenia zębów.
Tak jak mydło jest najlepszym środkiem oczyszozenia skóry, tak 
B e r g e r a  m y d ł o  d o  z ę b ó w  jest najnaturalniejszym środ
k om  eozyszczająoym zęby. Cena paozki 85 ct.
Nowe przez nas sprowadzone, leoz jedynie z poleoenia lekarzy wydawane 
mydła iohtyolowe, sublimatowe, rtęoiowe

Z poleoenia’ znakomitych kliników sporządził się Bergera m ydła me- 
dycynalne i hygienii tne bardzo śoiśl- i są zawsze dokładnie dozorowane 
W interesie sknteoznośoi leozniozej uprasza się, aby lekarze i publiczność doma
gali się zawsze wyraźnie mydeł BERGERA i uważano na odciśniętą tutaj markę 
ochronną, albowiem znaczny zbyt, s'bowiem sm ces, jaki osiągnęły Bergera mydła 
maziowe i hygieniozne od roku 868 nietylko w Austn- Węgrzech, lecz we wszyst- 
kioh państwaoh europejskich, nastręoza sposobność do lioznych fa.uzerstw.

Fabryka i główna ekspedycja: G. Heli & Cmp. w Opawie. Premiowane dy
plomem honorowym na międzynarodowej wystawie farmaoeutyoznej we Wiedniu 
<883. Główne składy wszystkioh bergerows :ich my ieł we Lwo wio u pp. apte
karzy Piotra Mikolnsoha, Zygmunta Ruckera i Henryka Blumenfelda i J. Pic 
pesa i we wszystkich aptek; oh we Lwowie i G-ilinji. 1012 3—12

Majątki ziemskie
i dzier7Bwv.

duże i mniejsze od kilkudziesięciu do k il 
kutysięey morgów, pod przystępnem, wa
runkami w rózjycn okolicach, ma do po 
stręczenia konces. biuro wywia 
dowcze Cr. Bogdanowicza «  
Stanisławowie. Wygnańcom z Prus 
pośrednictwo bezpłatne. 2050 1—2

JEkonanta
kawalera, pu^zukuje folwark WY
GNANKA GÓRNA poczta Czortkóv* 
2051 1—3

LE C Z EN IE
Suchot, . 

Zapaleaia oskrzeli, | 
Katarów, 

Słabości piersi,! 
X  Skrofułów,

Z IA R E K ^ ^  e t ,
z Kreozotu

SABDURDY
v ł& -

Przez

% V * /9
‘ ■ % ,  \

Z ń  T1 7  O f l  większego majątku 
L  Ą  U. p r z / j m i e  do

świadczony gospodarz pod bardzo przy- 
stępnemi warunkami chociażby bez
płatnie, albowiem zależy mu głównie 
ażeby resztki inwentarza pozostałego 
z dzierżawy nie pozbywać i mieć od
powiednie zajęcie.

Bliższej informacji udzieli Adm, 
„Gaz. Nar.-  na listy pod E, L. C.
2 25 1—5

użycie

Apteka HESTIVIER 
3, ulica de Choiseul, 3

w  Paryżu.

We Lwowie w aptekach pp. Miko 
lascba i Wewiórskiego dawniej Nahlika. 
1618 r - "

Każdy nagniotek,
narośl rogowy i brodawkę usn-
wa w krótkim czasie pewnie i bez bolu 
jedynie za pomocą posmarowania pendz- 
lem, sławny i uznany środek na na
gniotki jedynie prawdziwy preparowa
ny w Radlauera aptece czerwonej w do
znaniu. Karton z fiaszeczką i pendzlem 
50 et. Premiowany złotym medalem. Skład 
we L w o w i e  w apt. Zygm. R u c k e r a .  
1854 8 -1 2

N A G R O D A  18,600 FRANCS

N asien ie
buraków pastewnych

Oberndorfskich, wyborny gatunek, 
jest również i tego roku w dowolnej 
ności i cenie pomiernej w państwie 
TŁUMACZ na miejscu do nabycia. 
1947 1 - 6

Państwo Zassów pod Czarni*
przesyła za zaliczką

1 i naslei
Jednoroczną sosninę po 80 ct., dw 

letnie świerki zł. 1.50, akacje zł. 2.50, 
olszynę 3 zł. za 1000 sztuk. Wyborne n 
sienie sosny zł. 1.30, świerka 67 et. za 
1 funt, oraz sprzedaje na miejscu piękny 
z a r y b e k  K a r p i k ró le w sk ic h  p° 
1 zł. 50 ct. za kopę. 2019 3—?

ELIXIR WINNY

W e Lwowie w 
Ruckera, Beisera, 
Nahlika.

fewiórśkiego dawniej 
162r 5—?

L. 1136.

Pierwsze
Towar zys two  fabryczne,

Obwieszczenie
Dnia 18. Marca 1886 i na

stępnych odbędzie się w mieście 
Tarnowie w Galicyi, stacji ko
lejowej, p ierw szy  g łów n y

jarmark na konie,
odznaczający się doborem gon* 
poprawnej rasy.

Tarnów d. 17 lutego 1886. 
2043.2—3 B ur m is trz.

9  *

a u s t r.
wyrabiające drzwi, okna i podłogi

QU!NA LAROCHE jest n aj  d o k ł a  - 
l ż e j s z y m  p r e p a r a t e m  ze Wszelkich 
środków z cnininą. Smak posiada przy
jemny i skuteczność jój  uznaną została 
w s ł a b o ś c i a c h  ż o ł ą d k a ,  g u s t r a l g i i ,  
w y n ę d z n i e n i u ,  b r a k u  a p e t y t u ,  v 
t r u d n e m  i m o z o l n e m  p r z r j s c i u  do  
z d r o w i a  po ciężk ch chorobach,  etc.

Zapobiega i leczy GORĄCZKI  p e r v o -  
dyczne, jak również następstwa tychże. 

P a r y ż . 22. u l ic a  D r o d Iut

We Lwowie jedyny skład w'aptece 
Antoniego Sklepińskiego 

11972 '2 —?

Stare żelazne
szyny kolejowe

i długości 43/, — 6*/4 metr. przydatne do 
budowy i tom, sprzedajemy ze Lwowa 

| najtaniej 1340 1—2
Fecbheimer A  Co.

Niirnberg (Bawarja).

Trawa miodowa
(Holcus lanatus)

nasienie świeże i pewne na grunta suche 
lub mokre zupełn: e liche, na pastwśski 
wyborna roślina raz zasiana trwa kilki 
lat. J e d e n  k o r ze c  wraz z workiem 
kosztuje 4  z ł . 5 0  ct., przy zakupni® 
naraz 10 korcy, dodaje “ię korzec bezpła* 
tnie. Zamówienia uskutecznia J . Blu
s iew icz , sk ła d  n a sio n  w  Bochni* 
1966 2 -1 3

L

Wózki normalne
d la  pom niejszych  

c. k. urzędów ..ocztowyłht
na deskach taraotasowych : bez desek, f1* 
na składzie warsztat stelmasko-kowalsk*
P. Łabowskiego w tołąi®'
wie, stacja kolei państwowej Mikoł*” 
jów-Drobowy£e.

Bliższe wyjaśnienia co do ceny ba?" 
dzo umiarkowanej i warunków nabyci® 
daje p. Łabowski p. Mikołajów.

om, n a f i l  ■ a a a mm w m t  * i y
F a b rik s -G re se lu sc h a ft

1817
okrętowych 1 dębowych

■ a  W T K i l l t f T T T  1Y . ,  H e n m iih lg a s s e  18 z a ło ż o n e
W  w  w U w I I I U  pod kierownictwem M . M a r k e r t a ,  

poleca swoje wielkie składy gotowych drzwi i okien wraz z okuciem, tudzież spodów
amerykańskich posadzek na fryzach i parkietowych.

Fabryka, utrzymując wielki skład suchego materiału drzewnego, tudzież zapasy gotowego towaru na składzie, urże załatwić 
każdą potrzebę tych artykułów w najkrótszym czasie. Taż przyjmuje także sporządzanie portalów, urządzeń dla koszar, 
szpitalów, szkół, kantorów itp., prócz tych wszelkie maszynami wyrobić się mające roboty drzewne według podanego rysunkn

i modelu z wy,ątkiem sprzętów pokojowych. 1189 1—12

Y E R 1T A B L E  B E N E D IC T IN E
PRAWDZIWY fi KI] ri BENEDICTTNE

OPACTWA FECAMP we FRANCJI
wytwornego smaku, wzmacniający, pomagający c-ien u.

i obudzającv apetyt. 1632 4—24
JEDEN  z N AJLEPSZYCH  LIK IE R Ó W .

I yńnrrAKT.K U Q U ŁJR  BtołŻDICTINE 
Brcuetńe en Enne» et i  fEtran^er.

Wymagać, aoy stykieta 1—-adrato- 
wa znajdowała się n  spodzie buteUi z 
własnoręe mym . podpisem głównie dyry-, 
gująpego

Skład-'główny w FECAM P w e Francji A ,e  j|a 
główna w Paryżu, 'BoulevArd Hausmaun 76. „Prawdzhvy 
likier Benedi. ;ine znajduje się w składach następują- 
cyeh domów, które się zobowiązały nie sprzedawać . ił- 

szerstw i naśladownictw tegowyb rnego 
„Likieru Benedietine11: we LW OW IE 
pp. N a t h a n  R a n d l e r ,  agent, 
F. W. Królikowski, ul. Ku w n ik a  7. 
St. Markiewicz, Rynek 23..

Dystylarnia opactwa w Fecamp we Iian cji, wyrabia . -kźe __
A l k o h o l  f l ę l i  w;  i  p ł y n  z  m i o -

'd t f W i i l  t ł e m  z w a n e j
(Melisse des Bśnśdictins) wytwory hygieniczne, wyborne na słabe żołądki i 
wyższe od wszelkich napojów tego rodzaju, dotąd wy ibianych, zalecane przez 

lekarzy frarouakich i innych.

O 25prct. taniej 25!
Towary bławatoe i płótna

w y p r z e d a j e

MAGAZYN MARKIEWICZA
WE LWOWIE PLAC MARJACKI 1. 10.

Postanowiłem wycofać się z tego przedsiębiorstwa i magazyn towa
rów bławatnych przy placu Marjackim zwinąć zupełnie, tego 
pawoua wyprzedaję wszystkie towary Mawatne i płó
tna niżej cen fabr cznych.

Z uszanowaniem
1802 l —io M A R K IEW ICZ.

Galie. Bank kredytowy
we Lwowie przy uliey Jagiellońskiej L 3.

począwszy od dnia 17. listopada 1885 
w y d a je

A M I A T f  K A S O W E

4°|0 z 30dniowem wypowiedzeniem 
5°|0 z 90dniowem wypowiedzeniem

D y r e k c j a ,

Pianin  1 organów ,
jakoteż koncesjonowana

Szkoła muzyczna
LUDWIKI MARKA

w  r y n k n  i .  9 .  L piętro.
Nauka gry na fortepianie w III oddziałach i 8 klasach, od początków 4® 

najwyższego wykształcenia. Nau ’ PU solowego, kompozycji i historji mucy 
D o  s k ł a d u  n a d e s z . ł y  * najlepszych fabryk fortepiany Mignon, które p1' 
lOletnią gwarancją się_ sp r z e d a je  l wypożyeza.

j )  g  S p rzed **®  n a  r a t y  m i e s i ę c z n i e  o d  J5  z ł r .  @  $
I^OWe o z d o b n e  A p 0 * l0  ■ PltlDlIlH. i o ło tu n n  U in n rw lrań ab id  A rira n n  rintrkirtW®

kościelne fa b r y k i E s to y  &  Co. 1850 9 -

1841 5 -*

Przedruk nie będzie opłacony.

Sztncce (kasetki), urządzenia serw isow e, zastaw y, sto łow e, garn itu ry  b r o n z o w e ,  przedm ioty  sztnki itp. 
Ala k ażd ego  domu i na podark i p< stałych c jn > rli fab ryczn y  oh. G w a r a n o ja  za nakład srebra. 

Jedyne '-«ste*>stwo sreber litych. Korzyści w y r o b ó w  Łhristona:
12 cięikich esysto •rebrnych łyżek, widelców, koż« aY 1 chochla

. __ K orzyści wyi
\ o tuja oJ( 90 i> la  t ,  kw ot, otrzyma a i, następujący kom-

we Wiodniu, L l)pernrii5g (Heinrichshof) 5. 
Najlepiej posrebrzane i pozłacane

sprzęty stołowe wszelkiego rodzaju.

12 łyżek stołowych ti. 
12  widelców stołowych B 12 noiow • „
12 łyżeczek do kawy . m 
12  widelców deserowych „ 
12 łyżeczek

pletny serwis stołowy Christofla, składajacy si*j *
1* not i  w deserowych « .  1 ty ie cA , lo oukru at. ...50 1 przysta rana ocati oh w , l t . 15. _

1 chochla , . -  6  30 1 słoik na musztardę n 1 szczypczyki do cukru m 1 7 5
1 warzecha do mleka .  3.20 2 podw.jne solniczki u 7.25 1 widelec kabaretowy . r  1>60
1 łyżka da jarzyn 4 — 1 sztuciec do tranzerow. m 7.50 4 podstawki na flzszki 9 5 9

1 sztuciec do sałaty *
1 „  do ryb

1 warzecha do mleka 
1 łyżka da jarzyn 
1 łyżka do kompotów 
1 łyżka do sosow

3.20 
4.—•
3.50
3.50

3.50
5.50 
7.25
7.50 
6 —

ies. król. up z. galic. akcyjny

Bank hipoteczny
wyda|e

we Lwowie i przez filie w Krakowie,* 
Czermowcajh i Tarnopolu

Asygnaty kaso we
4 pret. płatne w 30 dni po wypowiea^eumj 
4 „  w 6 °  „

 ̂ Kosstuje r zz tm  z l .  191) . -  
ktorem pokrywa sio w claea 

tfer- — 1~- * -  -  '
' Taki »«rwia te oćebra k . ttówałby około IO iO » ł. Mtem oo rotu  okai ale #u t ł  r»t procentu,

3 lat wydatek na aerwis OREBYREBIB CHRISTOPLE, ten I nak s łn ty  jeatote długie lata a w końcu tanim korttem uoina go tnowu
, , J  knaololua „«ł„l__ _ ,, V    i_____ .. . . t I Ł— ’/.onwooiamv (1(1 T. W1 elf ».r~ - -  * ---“ ** . . .

B
osrebrzyć hpecjalme artykuły dla hotelów, restauracji, kawiarń itp. Zapraszamy do zwiedzenia nieustannej wystawy w naszym salonie. 
TL taryfa i kosztorysy gratis Przyjmuje się posrebrzanie towarów metalowych m c lM g o r o d B ą ju  i tanio się policzą.

Naszym reprezentantem we LW OW IE jest: JULIAN STRZELECKI, złotnik w rynku 45. 1006

2 »

Lwów 7. stycznia 1884. ,83a 1
Dyrekcja.

(Prjedrck nie będaie płacony.1!

T y ja w c a  i. odpowiedzialna redaktor : • Platon >Kostecl . Z drukami „Gazety Narodowej/


